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KRAKOWSKI

t n  I M I E N N I K  l p

GP P U L A R N Y  *
Ataki powstańców odparte

Przewaga wojsk republikańskich
Zapał i przewaga wojsk ludowych

M adryt. Pat- O negdajsza walka w 
dzielnicy uniw ersyteckiej m iała cha 
rak te r operacji loka lnej, ale u jaw ­
niła zapał i przew agę W*j"sk rep u ­
blikańskich nad przeciwnikiem .

Artyleria przygotow ała teren przez 
ostrzeliw anie p o z /cy j pow stańców  
dokoła k lin ik i szpitalnej. Baterie 
rządowe dały 700 strzałów . Nastę­

pnie kolum na arm ii republikańskiej 
ruszyła do ataku. Pom im o zaciekłe­
go oporu przeciw nika, atakujący  
zdonyli jeden z domów przy k lin i­
ce i linię okopów.

Ponieważ zapadła już noc, w oj­
ska rządowe zaprzestały dalszej 
walki.

Udaremnienie desantu w Estopona
W alencja . Pat. M inisterstw o ma- 

ry n ara i kom unikuje: W ojska pow ­
stańcze rozpoczęły dnia 14 bm. o 
goąz. 7.30 z ran a  silny a tak  na lą ­
dzie i m orzu, a także a tak  lotniczy 
na Malagę.

Celem ataku  była osłona desantu 
pod Estepona. E skadra  sam olotów  
rządow ych wj ruszyła do boju, m a­
jąc  przeciw sobie sam oloty, k rążo ­
wniki „C auarias" i „A lm irante Cer- 
vera‘\  kanonierkę „Canovas dcl Cas

tiloo ‘ i liczne drobne statki. .leden 
z naszych sam olotów  zdołał rzucić 
2  bom by po 1 0 0  kilo każda w k rą ­
żownik „A lm irante C ervera“ , który 
natychm iast w ycofał się z walki i 
podążył do Ceuty. Inne okręty  i 
sta tk i powstańcze, ujrzaw szy naszą 
eskadrę lotniczą rozproszyły się 
szybko. W  ten sposób p ro jek t de­
santu  w Estepona został całkowicie 
udarem nionv.

Powstańcy przechodzą na stronę 
wojsk rządowych

B arcelona. Pat. R adiostacja Naro 
dowej K onfederacji P racy donosi, 
że na fron tach  aragońskim , na od­
cinku Teruel i na odcinku środko­
wym, trw ała  przez cały czas k ano ­
nada arm atn ia  i karabinów  m aszy­
nowych

K om unikat stw ierdza, że w w ie­
lu m iejscach żołnierze oddziałów 
pow stańczych przechodzili na s tro ­
nę w ojsk rządow ych. W czoraj w ie­

czorem na odcinku M adrytu w oj­
ska rządow e zajęły dom inujące po­
zycje w parku  zachodnim  i od p ar­
ły gw ałtow ne a tak i powstańcze, 
zm ierzające do odzyskania zajętych 
poprzednio przez w ojska rządowe 
pozycyj. W ojska rządowe zajęły 
również Serro de Los Gamos.

Z pow odu mgły lotnictw o było 
nieczynne.

Ameryka nie skreśli długów
w ojennych

Bombardowanie Melilli
Barcelona Pal Rozgłośnia kata- 

lońska donosi: Dnia 14 bm. o godz. 
21 dwa sam oloty republikańskie

bom bardow ały z pow odzeniem urzą 
dzenia portow e w Melilli.

Wszyscy muszą pracować
Hendaye. Pat. Z Barcelony dono 

szą: pom im o powagi sytuacji wszel­
kie bary , kabarety  i spelunki p o r­
towe »ą przepełnione. Od paru  dni 
auta ciężarowe, pełne milicji uzbro-

przed tego rodzaju  lokalam i, aresz­
tu jąc w szystkich, k tórzy się tani 
znajdują. Po zbadaniu papierów  od ­
staw iają cały trarfSport do portu 
i za trudn iają  go przy w yładow aniu

jonej, zjaw iają się niespodziew anie am unicji.

Francja niesie pomoc emigrantom 
hiszpańskim

PARYŻ. (Pat). W  dniu w czoraj­
szym odbyło się w Paryżu posie­
dzenie francusko-hiszpańskiego k o ­
mitet11’ przew odniczący tego ze­
brania Bouvier zdał spraw ozdanie z 
prac kom itetu, polegających na n ie ­

sieniu pom ocy przedstaw icielom  h i­
szpańskiej inteligencji zaw odow ej 
i sztuki, którzy schronili się we 
Francji. W  niesieniu pom ocy nie 
robił kom itet różnic spow odu prze­
konań politycznych uchodźców .

...i robotnicy czescy
P raga (Pat.). W erbow anie ochot­

ników przez kom unistów  czeskich 
do H iszpanii nie ustaje. O statnio 
policja przeprow adziła liczne re ­
wizje i aresztow ania w północnych 
Czechach oraz w południow ej Sło­
wacji, szczególnie w Bratisław ie

Przew ażnie d a ją  się w e r b o w a ć  

bezrobotni. Poniew aż policja u trud ­
nia w ysyłanie zw erbow anych przez 
Pragę, udają się oni przez W iedeń 
do F rancji, a stam tąd  drogą wodną 
do Hiszpanii.

Powstańcy nie dopuszczają 
do emigracji

Lizbona p a{. Nadeszła tu  niepo­
tw ierdzona jeszcze przez czynniki 
h iszpańskie wiadom ość, że została 
w zbroniona całkowicie em igracja z

terenów7, zajętych przez w ojska na­
rodowe, w szczególności chodzi o 
mężczyzn od lat 18 do 40.

Wojska rządowe posuwają się 
naprzód

Madryt. Pat. Komunikat urzę 
doxvy donosi, że wojska pow­
stańcze atakowały wczoraj po 
południu na odcinku miasta u- 
niwersytePkiego, lecz zostały od 
parte. Około godziny 20-tej wal- 
La rozszerzyja sję na kilka od­
cinków frontu madryckiego.

Około godziny 21.30 ogień ka 
rabinów maszynowych doszedł 

niezwykłego naprężenia.
dalszych szczegółów brak.

W ed łu g  d o n ies ień  z A n d u ja r, 
po  k ilk u  d n ia c h  o d p o czy n k u  w oj 
sk a  rząd o w e  p o su n ę ły  się na 
fro n c ie  C ordoby  w k ie ru n k u  
w iosk i P o rc u n a .

Walczymy 
z reakcją!

PARYŻ. (Pat). „Le C apital ' 1 za­
mieszcza a rty k u ł sen Bora Ra na te­
m at długów w ojennych, w którym  
am erykański senator w ypow iada się 
zasadniczo przeciw ko anulow aniu  
długów  i przeciw  ich  redukcji tw i r- 
dząc, iż zm niejszenie długów pocią 
gnęłoby za sobą ponow ne dalsze re ­
wizje, a anulow anie ich przyczyni­

łoby się tylko do powiększenia 
zbrojeń państw  europejskich. Rzą­
dy państw  europejskich  w inne były 
Stanom  Zjednoczonym  globalną su ­
mę 12  m iliardów  dolarów , a po, jej 
reduKcji, k tó ra  onernie obow iązuje 
sum a ta została zm niejszona do ok. 
5.800 milionów.

Z pokojem się nie spieszą
WASZYNGTON. (Pat). Koła urzę­

dowe zaprzeczają w iadom ości poda­
nej zagranicą o zw ołaniu przez p re­
zydenta Roosevelta m iędzynarodo­
wej konferencji pokojow ej. Jeżeli

prezydent nosi się z takim  zam iarem  
to —  jak  m ówią koła dyplom atycz­
ne — z propozycją taką w ystąpi 
dopiero za kilka miesięcy.

A Krupp zarabia...
Berlin 15. I. Pat. P rasa  niem iec­

ka ogłasza dziś, że po 14-letniej 
przerw ie zakłady F ryd. K ruppa 
w Essen przyniosły swoim akcjo ­
nariuszom  dyw idendę w wysokości 
4 procent za okres gospodarczy, któ

ry zakończył się 30 w rześnia ub. 
r. Dzienniki stw ierdzają pom yślny 
rozwój tych zakładów, wielkie o- 
broty, zyski i możliwość odłożenia 
pow ażnych rezerw.

W C h i n ac h...
Szanghaj Pat. ‘Jednocześnie z ro ­

kow aniam i, prow adzonym i w Lo - 
Jang trw ają  przygotow ania w ojenne 
wzdłuż granic prow incji JSzen - Si, 
w yw ołując uczucie niepewności w 
prow incjach północno - zachodnich. 
W  związku z rokow aniam i w Lo- 
jang nie należy jednak oczekiwać 
natychm iastow ych działań w ojen­
nych na szerszą skalę. W  Lojangu 
nie wykluczają jednak, że może 
dojść do potyczek między strażam i 
czołowymi wojsk prow incji Szen-

Si i w ojsk rządu centralnego. W 
każdym  razie władze nankińsk ie 
przedsiębiorą wszelkie środki ostro ­
żności, aby doprow adzić do poko­
jowego załatw ienia zatargu. Delega­
cja wysłana przez gan. Jang - Hu - 
Czuuę. przybyła do Tung - Kwau i 
zw róciła się do dowództwa w ojsk 
nankiuskich, aby pow strzym ało o- 
pcracje w ojenne wzdłuż linii Lin- 
gau, dopóki delegacja nie w róci do 
generała Janga, aby go nakłonić do 
przyjęcia żądań N ankinu.

Straszna katastrofa kolejowa w Mysłowicach
Podajem y dalsze szczegóły s tra ­

sznej katastrofy .
Pociąg osobowy od Oświęcimia 

do Katowic najechał na stojące 3 
w agony tow arow ego pociągu m ie­
szanego. Skutki zderzenia były fa­
talne. Lokom ytyw a pociągu osobo­
wego wbiła się w wóz z drzewem  
najechanego pociągu,

Dworzec m ysłowicki był zupełnie 
praw ie nie ośw ietlony, tak. że cie­
mności nie pozwoliły m aszyniście 
osobowego pociągu zauw ażyć pozo­
staw ionych pięć w agonów tow aro­
w ych pociągu mieszanego, który 
k ró tko  przed tym  przybył na stację 
w Mysłowicach.

Akcja ratunkow a była u tru d n io ­
na ze względu na zdruzgotane w o­

zy. Jednak  dzięki ofiarności w a k ­
cji służby kolejowej i lekarzy, ud a­
ło się rozm iary katastrofy  opano­
wać i ograniczyć.

Na m iejsce katastrofy  przybyła 
kom isja kolejow a, jak  również ko­
m isja sądowo - śledcza dla usta le­
nia je j przyczyn.

W rażenie katastrofy na całvm  
Śląsku jest olbrzym ie

W' związku z katastrofą został 
wczoraj w ie c zo n m  aresztowamj d y ­
żurny  ruchu Urbanek.

Katowice. Pat. W  związku z k a ­
tastro fą  kolejow ą w  Mysłowicach 
przybyła dziś ran o  do Katowic m i­
n isterialna kom isja śledcza, która 
przeprow adzi ścisłe badania przy­
czyn katastrofy .

W czoraj w południe ukazał się 
pierwszy num er „W alki L udu“ , p i­
sma Polskiej P artii Socjalistycznej. 
„W alka L udu" kosztuje 5 groszy i 
ma być przeciw staw ieniem  b ru k o ­
wej prasy  reakcyjnej.

W  artyku le  w stępnym  czytam y:

„W iele zapór wzniesiono na d ro ­
dze polskiego ludu. K onstytucja od­
sunęła go od bezpośredniego w pły­
wu na państw o. O rdynacje w ybor­
cze zepchnęły do znaczenia m ierz­
wy, na k tórej rozksvitły bajeczne 
kariery  politycznej nicości.

Nędza i bezrobocie przygniotły 
bark i do ziemi Ciem nota rozsiadła 
się szeroko i liczy się z każdym  
dniem  swój w zrost".

*
A dalej:
„W  takiej cnw ili przełom ow ej 

masy ludowe m uszą n ab rać  szero­
kiego oddechu, a głos ich dojść do 
najw iększej potęgi".
« R edakcja „D ziennika P o p u la rn e­
go" w yraża szczerą radość, że sta je 
obok niego i innych pism  dem okra­
tycznych, socjalistycznych i ludo­
wych, jeszcze jedno pismo, k tóre 
w deklaracji swej stw ierdza, iż bę­
dzie przeciw staw iać się reakcji, fa ­
szyzmowi i gadzinow ej robocie oh 
skuran tyzm u. Życzymy now em u wy 
daw nictw u jak  najw iększego pow o­
dzenia w realizacji w ysuniętych h a ­
seł i skutecznego przeciw staw iania 
się zakuw ającej życie Polski reak- 
cyjnej p rasie  brukow ej.

30 proc. M o ś c i oie jt  Chleba
Pod tym  ty tu łem  Gazeta Pulska 

z dn. 16. I. 1937 r. podaje:
W ilno, 15. I. —  Sytuacja gospo­

darcza pow. poslawskiego, w skutek 
zeszłorocznego nieurodzaju , —  jest 
bardzo ciężka. W idom ym  wyrazem

tego jest fak t, iż przeszło 30 p ro ­
cent ludności w Dowiecie od kilku  
tygodni jest pozbaw iona chleba i 
odżyw ia się praw ie w yłącznie zie­
m niakam i.

Manewry floty francuskiej
Paryż. Pat. Dziś z rana  eskadra 

floty francusk iej odpłynęła z Bres- 
tu  na m anew ry, k tó re  odbędą się 
w pobliżu brzegów A fryki zachod- 
n itj .  E skadrę  stanow ią 3 pancern i­

ki, lotniskow ce „B earn", „B retan- 
ge“ , „L orriaine ‘ i „P rovence“ .

E skadrą dowodzi adm irał de La- 
borde.

...i brytyjskiej
Londyn. Pat. F lota m etropo lita l­

na rozpocznie w poniedziałek do­
roczny raid  wiosenny. Jednostki flo­
ty udadzą się bezpośrednio do Gi­
b raltaru , gdzie połączą się z flotą 
śródziem nom orską. Kom binowane 
ćwiczenia przewidziane są na ko ­
niec lutego. Przed rozpoczęciem

ćwiczeń jednostk i floty m etropoh 
ta lnej zgodnie z trad y c ja  odwjedzą 
n iektóre porty, A fryki północnej.

Przew idziane jest rów nież odw ie­
dzenie w schodniej części Morza 
Śródziem nego, a zwłaszcza wód 
greckich.

Spokojny priebies wyborów prezydenta
w Finlandii

Helsingfors. Pat. P ierw szy dzień 
wyborów’ elektorów  prezydenta u- 
p łynął w całym  k ra ju  spokojnie. 

Spokój nigdzie nie został zakłó­

cony. F rekw encja wyborów była 
dość liczna. Prow izoryczne w yniki 
w yborów  będą znane nie wcześniej, 
jak  w sobotę wieczorem.

Odpowiedni podarunek
Ag. Stef. donosi:
Goering złożył wizytę w kom en­

dzie głów nej m ilicji faszystow skiej, 
gdzie pow itał go gen. Russo.

Gen. Russo ofiarow ał Goeriiigo- 
wi na pam iątkę sztylet szeregowca 
milicji.

Rokowania o blok państw 
Azji Mniejszej zerwane

BEJR U T. (Pat) Z w iarygodnych 
źródeł donoszą, że rokow ania p row a­
dzone przez T urcję, Irak , Iram  i Af­
ganistan  w spraw ie utw orzenie bloku 
państw  Arji M niejszej, rozbiły się 
skutkiem  niedającycb się w yrów nać 
przeciw ieństw  między T urcją i I ra ­

kiem. Opuszczenie T eheranu  przez 
delegację tu recką, k tóre nastąp iło  
przed 4 dniam i pod pozorem  wy­
jazdu po nowe instrukcje, uw ażane 
jest ogólnie za ostateczne zerw anie 
rokow ań.

Z ostatniej chwili
Faszyści hiszpańscy spiskują

B arce lo n a . P a t. A genci b ry g a ­
dy  śled cze j w y k ry li w B a rce lo ­
n ie  o rg an izac ję , d z ia ła ją cą  na  
k o rz y ść  p o w stań có w .

W ed łu g  k o m u n ik a tu  d o ręczo ­
nego  p ra s ie , cz łonkow ie  te j o rg a  
n iz a c ji p rzy g o to w y w ali e w e n tu ­
a ln y  d e sa n t o d dz ia łów  p o w s ta ń ­
czych  w’ K a ta lo n ii, p rzy  czym  
p rzez  zask o czen ie  m ia ły  być z a ­

ję te  g łów ne p u n k ty  s tra te g ic z n e  
m ia s ta  i szereg, g m ach ó w  p u b li­
cznych . D o ch w ili o b ecn e j a re sz  
to w a n o  14 osób, w śró d  k tó ry c h  
z n a jd u je  się 3 k a p ita n ó w , k tó ­
rz y  o d g ry w ali g łó w n e  ro le  w 
o rg a n iz a c ji sp isk u . D alsze a resz  
to w a n ia  są p rz e w id z ia n e  w n a j ­
b liższym  czasie. W szyscy  a re s z ­
to w a n i p rz y z n a li się do w iny .

N ie d z ie ln y  n u m e r  u k a ż e  s i ę  o  g o d z in ie  10-tej ran o .
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Straci okupacyjny
w Częstochowie

Dnia 14.b. m. o godz. 15-ej przy 
stąpili do strajku robotnicy „Z a­
kładów chemicznych w Częstocho 
wie“. Robotnicy okupują teren fa­
bryki, dom agając się przyznania 
płatnego urlopu zam iast świętów- 
ki, oraz dopuszczenia delegata 
związku do rokowań.

Jest to pierwszy od kilkunastu

lat strajk  w tej fabryce. W  oku­
pacji bierze udział 80 robotników i 
robotnic. Robotnicy „Zakładów 
Chemicznych1* należą do „Chrześ­
cijańskiego Zjednoczenia Zawodo- 
wego“ i „Związku klasowego1*.

Dyrekcja fabryki zawiadomiła 
inspektora pracy i policję.

Zw ycię stw o  ro b o tn ik ó w
w fabryce Fl*t:ngona

Onegdaj został zlikwidowany 
zatarg  w fabryce Eitingona w Ło­
dzi.

Firma zgodziła się na podwyż­
szenie płac robotnikom oraz wy­
równanie różnicy w płacach za o- 
kres od 25 kwietnia ub. r., kiedy 
rozpoczęto obniżanie zarobków

robotniczych.
T ak  więc robotnicy dzięki sta­

nowczej postawie oraz solidarno­
ści zwyciężyli. Otrzymali leż ekwi 
w altn t w postaci zwrotu straco­
nych zarobków za okres 8-mio 
miesięczny.

Robotnicy śląscy żądają
p o d w o i  płac w  p r z e m y j e  b u d o w la n y m

Związki zawodowe budowla­
nych na Śląsku zażądały podwjteki 
płac od 1-go marca o 30 procent.

Pierwsze posiedzenie porozumie 
wawcze nie dało rezultatu, gdyż 
przedsciębiorcy zażądali 10-cio pro

centowej obniżki.
W dalszym ciągu są prowadzo­

ne pertraktacje pomiędzy zainte- 
resowahymi stronami. W razie 
nieuwzględnienia porozumienia, bu 
dowlani grożą strajkiem.

Pracownicy um ysłow i
p o d e jm u ją  w a l k ę  o u m o w ę  z b  o r o w ą
W  dniu wczorajszym odbyło się 

posiedzenie Komitetu W ykonaw­
czego Unii Pracowników Umysło­
wych, poświęcone sprawie umów 
zbiorowych. Szereg związków 
pracowniczych, należących do Unii 
podjęło w ostatnim czasie akcję, 
zm ierzającą do uregulowania w a­
runków pracy i płacy w ramach 
umów zbiorowych. Słuszne żąda­
nia pracowników dotyczą cofnię­
cia szeregu tak zw. obcięc kryzy­
sowych i podwyższenia płac, któ­
re spadły pon.żej wszelkiego do­
puszczalnego minimum egzysten- 
cji.

Najbardziej zaaw ansow aną w 
tej chwili jest akcja Związku P ra ­
cowników Bankowych, wobec cze 
go Komitet W ykonawczy podjął 
następującą uchwałę:

Unia Pracowników Umysłowych 
solidaryzuje się całkowicie z ak­
cją, podjętą przez Związek Praco­
wników Bankowych i postanaw ia 
poprzeć wszelkimi rozporządzalny 
mi środkami słuszne żąaania pra­
cowników bankowych. W tej my­
śli Unia wzywa wszystkie związki 
zrzeszone, aby dały wyraz swej 
solidarności z powyższą akcją i

przygotowały się do czynnego jej 
poparcia, gdy zajdzie tego potrze­
ba.

W  związku z powyższą uchwałą 
wydane zostaną w krótce zarzą­
dzenia organizacyjne, które skoor­
dynują akcje pracownicze o umo­
wę zbiorową na wszystkich tere­
nach.

P r z e m y s ło w c y  łó d zc y
wyzysku,ą robotników

Szereg właścicieli lub kierowni­
ków zakładów przemysłowych w 
Lodzi zostało ukaranych grzywną 
przez referat karny okręgowej in­
spekcji pracy za zatrudnianie ro­
botników w niedzielę i święta lub 
ponad 8 godzin.

StrajK w  zło c z o w s k ie j
bekoniarni

W fabryce bekonów O. Robin- 
sohna w Złoczowie, zatrudniającej 
135 robotnikow, wybuchł ostatnio 
strajk  na tle nieuwzględnienia po­
stulatów wysuniętych przez zw ią­
zek klasowy.

Ceny osiągane p r z e z  chłopów
francuskich

Polityka obecnego lewicowego 
rządu Francji wobec chłopów po­
lega na podwyżce cen otrzymywa 
nych przez chłopów za swoje pro 
dukty. Doskonałym dowodem jest 
następująca tablica, wykazująca 
w zrost cen w ciągu ubiegłego 
roku (w przeliczeniu na złotej.

W  styczniu 1936 r.: Pszenica 
19 zł. 25 gr. Owies 13 zł. Ziemnia­

ki gorszy gatunek 10 zŁ 15 gr. 
lepszy 18 zł.

W grudniu 1936 r.: Pszenica 35 
zł. 75 gr. Owies 28 zł. 75 gr. Ziem 
maki gorszy gatunek 13 zł. 75 gr., 
lepszy gatunek 21 zl.

Czego są w arte kłam stwa reak­
cyjne, że rząd francuski dba tylko 
o robotników francuskich, a  o chlo 
pów nie?

Sprawa Rom ana Biernackiego
w  S ą d z i e  N a j w y ż s z y m

W Sądzie Najwyższym znajdzie 
się w n edługim czasie proces Ro 
mana Biernack.ego, członka re­
dakcji „Frontu Robotniczego**, któ 
ry przez Sąd Apelacyjny w Wilnie 
skazany został na karę 8-miu lat 
w.ęzienia i umieszczenie w zakła 
dzie dla niepoprawnych przestęp 
ców, co łącznie stanowi przy naj - 
krótszym wymiarze ostatniej kary

pozbawienie wolności na przeciąg 
lat 13-tu co najmniej.

Biernacki sądzony był, jak  w ia­
domo, za wywołanie strajku w Li­
dzie. Surowy wyrok umotywował 
sąd poprzednią karalnością Bier­
nackiego za przestępstwa pospo­
lite. Obronę Biernackiego wnosić 
będzie w Sądzie Najw. adw. L. 
Berenson.

Skazanie te rro rystó w
ukraińskich

W  dniu wczorajszym zakończył 
się w Równem proces 13 miesz 
kańców Kostopola i pow. kusto- 
polskiego, oskarżonych o przyna­
leżność do O.U.N. i dokonanie 
szeregu podpaleń domów i sk le­
pów

Sąd skazał Lewczuka na 7 lat 
więzienia, resztę oskarżonych na 
kary oa 2 ła t do 5 i pół roku wię­
zienia.

3 oskarżonych zostało uniewin 
nionych.

LWÓW. (PA T .). W procesie 
trzech członków O.U.N. Sąd Okrę­
gowy we Lwowie wydał wyrok, 
skazujący na 7 lat więzienia ko­
mendanta powiatowego O.U.N. w 
Sokalu, W łodzimierza M akara i na 
5 lat osk. W asyla Chomę. Osk. 
Miron Smulka został uniewinnio­
n y

Z  ulicy Wiejskiel
O b ra z społeczny Polski

„Byłoby nie właściwe przypisy 
wanie wzrostu strajków  działalno­
ści odśrodkowej — powiedział 
wczoraj na komisji budżetowej 
przy rozważaniu budżetu minister­
stwa opieki referent pos. T om asz­
kiewicz. — Przyczyn należy apatry 
wać w stosunkach społeczno-gos­
podarczych".

Powyższe oświadczenie pos. T o ­
maszkiewicza do pewnego stopn*a 
traktow ać można, jako odpowiedź 
na referat pos. Strońskiego, który 
zagadnienia ruchów społecznych 
w Polsce potraktow ał ze stanow i­
ska policyjno -  administracyjnego.

STAN ZDROWOTNY. 
ZAR03K1. BEZROBOCIE.

Przyrost ludności maleje. Cho­
roby w zrastają. Ponad 1 milj. ma 
my chorych na gruźlicę. Brak jest 
opieki lekarskiej. Na 10 tys. miesz 
kańców wypada zaledwie 3,1 le­
karza. W zrasta liczba chorych na 
kiłę, choroba ta przenosi się na 
wieś. Odżywianie ludności jest 
złe. T ak  wygląda w grubym skró­
cie położenie ludności pod wzglę­
dem zdrowotnym.

Jakie są tego przyczyny? Odpo 
wiedź również daje referent. Z a­
robki są niesłychanie niskie. Bez­
robocie. Nędza na wsi.

FUNDUSZ PRACY.

Preliminarz Funduszu Pracy w 
ub. roku wynosił 35 milj. zł., pod 
naciskiem konieczności życiowych 
trzeba go było podnieść o 94 milj.

„W yrażam  głęboki żal — m ó­
wił referent — że do szukania środ 
ków na pracę przystąpiono dopie­
ro wtedy, gdy zrozumienie ich ko­
nieczności narzucone zostało przez 
szereg tragicznych wstrząsów**.

Powyższe słowa reterenta są 
bardzo wymowne. Uzupełnimy jc 
przypomnieniem, że w poprzed 
nich sejmach stronnictwa opozy­
cyjne, a zwłaszcza P.P.S., stale 
si£ domagały opracowania planu 
walki z bezrobociem. W 1931 roku 
plan taki opracowany do ostatnich 
szczegółów, został zgłoszony przez 
P.P.S., jako wniosek ustawodaw 
czy. Potraktow ano to wtedy, jako 
demagogię.

POMOC ZIMOWA 
DLA BEZROBOTNYCH.

Interesujący bardzo charakter 
m ają informacje pos. Tomaszkie­
wicza o pomocy zimowej dla bez 
robotnych. Pomoc zimową starałc 
się dać całe społeczeństwo, w 
szczególności świat pracy. Inny 
charakter pomoc przyoiera, gdy 
chodzi o sfery posiadające. Złożo 
no, mówi p. Tomaszkiewicz, wiele 
aaleko idących obietnic, ale wyko 
nanie pozostało dalekie od rze­
czywistości. Rolnicy obiecali 100 
tys. ton ziemniaków, dostarczyli 
29 tys., przyrzekli 40 tys. ton zbo­
ża, dostarczyli 3 tys. W przemyśle 
węglowym dzieje się jeszcze go 
rzej pod tym względem.

O tym wiemy. Żałujemy tylko, 
że referent nie podał tutaj mate 
riału cyfrowego.

DYSKUSJA.
Dyskusja dorzuciła nieco taktów 

do ogólnego obrazu narysow ane­
go przez referenta. Zwrócono u- 
wagę, że rygorystycznie ściąga się 
zaległe składki Ubezpieczalni za 
służącą, ale z lekkim sercem prze 
chodzi się do porządku nad wiel­
kimi zaległościami od przemysłow­
ców.

Również mówiono, że walka z 
dążeniami odśrodKOwymi, prow a­
dzona przez policję i adm inistra­
cję nie doprowadzi do celu bez 
zmiany w arunków bytu św iata pra

cy. Podkreślono także, że świat 
pracy dotychczas nadarem nie cze­
ka na ustaw odaw stw o ochronne, 
normujące jego warunki bytu.

W szystkie te uwagi zawierają 
sporo słuszności. Co innego jesl 
jednak mówić, a co innego w gło 
sowaniu sejmowym zająć w yraź­
ne stanowisko. W szak w idzieliś­
my już nieraz bardzo „radykal- 
nych“ posłów rejterujących Dod- 
czas głosowania. W :emy więc, co 
sądzić o tej „krytyce**. Osobliwy 
wniosek zgłosił p. Madeyski, były 
dyrektor Funduszu Pracy, a miano 
wicie, żeby nazwę Ministerstwo 0 -  
pieki Społecznej zmienić na jaką 
inną nazwę, której Dliżej zresztą 
nie wymienił.

CZAS PRACY I SAMORZĄD 
W  UBEZPIECZALNIACH.

W dyskusji zabrał głos min. Ko- 
ściałkowski. Porusza on m. in 
sprawę skrócenia czasu pracy. Pod 
kreślą, że spraw a napotyka na tru­
dności.

Co się tyczy przywrócenia sa ­
morządu w ubezpieczalniach, to 
zasadniczo minister stoi na stano­
wisku przywrócenia samorządu.

Zbadanie tej sprawy ze stanowi­
ska społecznego powierzył specjał 
nym przez siebie z pośród społecz 
ników powołanym komisarzom w 
Ubezpieczalniach.

Ordynacja wyborcza jest w o- 
pracowaniu i wkrótce będzie 
przedłożona.

Już jutro
w  kinie

STUDIO”

HARTA

EGGERTH
w  s w o i m  n a j n o w s z y m  

f i lm ie

»»

• • i i

Reakcja młodzieży
demokratycznej na wyższych uczelniach

Skazanie bojów Karzy endeckich

W  dniu wczorajszym demon­
strow ała na Uniwersytecie przeciw 
aw anturnikom  liczna grupa mło­
dzieży demokratycznej, wznosząc 
okrzyki antyendeckie i żądając od 
władz akademickich stanowczego 
w ystąpienia przeciw pałkarzom  fa 
szystowskim. Młodzież „narodo­
w a" usiłowara wywołać aw anturę; 
jeden z awanturników  ODu Al  
NAWET Kil KA STRZAŁÓW, rze 
komo ze straszaka.

Również na Politechnice usiło­
wali pałkarze faszystowscy wy­
wołać w dniu wczorajszym aw an­
turę. Na 1-ym roku wydziału che­
micznego rozrzucano „instrukcje**
Z. N. P. M. K., wskazujące miej­
sca dla żydów  i nawołujące do u- 
ży d a  gwałtu.

Prot. Miłobędzki powiadomiony 
o prowokacji pałkarzy, ostro potę- 
pif siewców zamętu na wyższych 
uczelniach i nie ch d a l prowadzić 
wykładu, póki studenci- nie zajmą 
normalnie miejsc Dopiero po in­
terwencji studentów -  demokratów,

„ K u r ie r o w i Polsk!em u“  w  odp o w ie d zi

Lewiatańska dialektyka

zajęto miejsca tak, jak  dawniej i w  
rezultacie w ykład odbył się nor­
malnie.

Należy podkreślić również, że 
zorganizowana u  wyższych u- 
czelniach „Akcja Obron/  interesów 
Polskiej Młodzieży Akademickiej", 
akcja przeciw staw iająca się kastę • 
ciarzom endeckim zatacza coraz 
szersze k  vgi, obejmując liczne *-ze 
sze młodzieży bez względu na za­
patryw ania polityczne, dążącej je­
dynie do zaprow adzenia ładu na 
wyższych uczelnlam .

***
W  dniu dzisiejszym doszło na 

U. J. P. do ponownej aw antury. 
Bojówka pałkarz; napadła w hakiu 
gmachu praw a na studenta żyda, 
bijąc go laskami. Napadnięty wy­
rwał jednemu z aw anturników las­
kę. W tedy bojów ka pałkarzy o- 
toczyła go ł zaprow adziła z trium­
fem ao  audytora, któremu poka­
rano łaskę, jako „corpus delictł", 
świadczący o  „prow okacjach żjr.
iow skich".

JOTER

Nie zwykłem nie odpowiadać na 
argumenty rzeczowe, choćby na j­
mniej przekonywające. Jak n ie 
trudno było przewidzieć, prasa 
endecko - sanacyjna ani słowem 
nic zareagow ała na artykuł nasz o 
zakłamaniu opinii w Polsce na rie 
informowania o stosunkach w Z. 
S. R. R., drukowanym w związku 
z fascynującym porównaniem ro 
zwoju gospodarczego Polski, Nie­
miec i Sowietów, dokonanym na 
łamach „Kuriera Polskieco**, na­
tomiast grubo i obszernie tłuina 
czy się sam organ „Lewiatana**. 
Twierdzi uparcie, że owszem — 
reprodukowanie fotografii uśmie­
chniętych dzieci sowieckich w „Pło 
myku“ jest propagandą bolizewi- 
zmu, natom iast zestawienie wiel­
kiego wzrostu produkcji gospodar 
czej w Z.S.R.R. z kurczącą się pro 
dukcją tych samych artykułów w 
Polsce na łamach lew iatańskieg) 
„Kuriera Polskiego** nie jest tą  
propagandą. Niech i tak będzie. 
Gorzej, że autor odpowiedzi u d a ­
je, że nie wie — oo nie chcemy 
imputować współpracowników* 
bądź co bądź pisma interesującego 
się kwestiami społeczno - gospo 
darczymi, że w uj^le nie wie — co 
to jest dialektyka ustroju kapitali­

stycznego. W szak w  artykule 
swym pisałem wyraźnie —  „w u . 
stroju kapitalistycznym, w społe­
czeństwie klasowo zróżniczkować 
nym... obóz rządzących jest wy­
kładnikiem, funkcją przede wszyst 
kim klasy posiadającej*—

W yczerpujące uzasadnienie ele­
mentarnej tej prawdy znajdzie 
Pan, Panie Zet, nie tylno w tru d ­
niejszych do przeczytania dziełach 
klasyków socjalizmu, Marksa, En­
gelsa, Lenina, Luśni, Kautsky ego, 
Hilferdinga, de Manna, czy Baue­
ra, ale i w popularnych broszu­
rach, przeznaczorych dla nu.lej 
przygotowanych umysłowo czytel­
ników. Przeczytanie cnoćby któ- 
rejś * tych broszur nie wyjdzie 
na pewno na szkodę redakcji p.*. 
ma pańskich mocodawców.

STANISŁAW DUBOIS.

P. S. Przy spoeobaofc vn n jw y  
dwa błędy zecerskie w anykflk: 
Wzrost produkcji aemochodów V 
ZSRR. jest nie ,pięoiokrotny“, jak b 
podano, lecz „pięfdńfc lędokrotnj, 
zaś produkcja nafty w Polsce ■ od. 
czyta się s roku 1918 na 1936 z  1-* 
tysięcy tonu u® I® tysięcy" a  
na „50 tysięcy" jak to mylnie w y *  
kowano.

Odebranie i przyw rócenie debitu
WARSZAWA (PA T ). M inister­

stwo Spraw Wewnętrznych odeufało 
debit pocwowy poniżej Wymienionym 
drukom, ponieważ zawierały on« ' 
swej treści cechy przestępstw a>
przewidziane w kodeksie karnym, 
czasopismu „Einheii fu r  Hilfe und
Vorteidigung*', wydawanemu w ję ­
zyku niemieckim w Paryżu, czaso­
pismu „Vivre Sante" w języku fran  
cuskim w Paryżu, czasopismu „Mo- 
łoda U kraina", wydawanemu w ję ­

zyku ruskim w Paryżu, czasopism 
„ICniżnyje Nowosti" w języku ro 
syjskim w Paryżu, czasopismu „Nkl 
Labn", wydawanemu w języku ży 
dowskim i angielskim w Nowyni 
Yorku.

Ministerstwo Spraw Wewjj fctra.
nych przywróciło natom iast deoit, 
pocztowy tygodnikowi „Vu‘‘ wycho­
dzącemu w języku francuskim w_ 
Paryżu.

T r z y  śmiertelne w ypadki
w  k o p a ln ia c h

Sąd Okręgowy we-Lwowie ska­
zał M ariana Łastowskiego i W i­
tolda Stesłowicza, studentów Un. 
J. K. we Lwowie, oskarżonych o

bicie przechodniów Żydów, na k a ­
rę po 8 mies. więzienia z zawieszc 
niem wykonania kary na 5 lat.

Zam ach p e ta rd o w y w  W ilnie
W dniu wczorajszym w nocy 

pod dom Dawidsona, właściciela 
restauracji przy ul. Żwirki i Wigu 
ry, skazanego niedawno za za 
strzelenie gościa w. swej restaura-

cji, podłożona została petarda.
P etarda eksplodując powybijała 

szyby i zniszczyła ganek domu. 
Aresztowano 5 osób.

W  szybiku na .terenie kopalń1 
„M ars" w Łagiszy zawaliła się 
ściana węglowa, która zasypała 
robotnika Stanisław a Skubisa. Po 
jednogodzinnej akcji drużyna r a ­
townicza wydobyła z pod gruzów 
zwłoki górnika.

Na pokładzie kopalni „Radzion­
ków" na skutek w strząsu podziem­

nego oderwał się blok węgla, k tó ­
ry uderzył robotnika Józefa H aj­
dę. H ajda poniósł śmierć na miej­
scu.

W podziemiach kopalni „Gie- 
sche“ w Nikoszowcu, na głęboko­
ści 450 m., oberwała się ze stropu 
bryła węgla, zabijając na miejscu 
rębacza Mikołaja Wilczka.

Naruszenie patentu
W e wtorkowy™, numsrze wileńskie 

go ,Jiw nera Powszechnego" ukazał 
się artykuł naczelnego redaktora te­
go pisma p. Święcickiego P Ł ,d y ­
skusja o ł>erezie“.

Między innymi powiedziane jest w 
artykule, że „p. Cat je s t permanent 
nym kandydatem do Berezy", 

Oburzyło to strasznie „Gońca W ar 
szawskiegc", który po stwierdzeniu 
niespodziewanego ataku, dawnych ko 
lepów z  BBW R, pisze: „Ciekawe, ale 
i obrzydliwe, je s t to urabianie pew­
nej opinii o ja k im i działaczu, o> wła­
ściwie C IC hA  D ENU NC JACJA

brać monopol brukowcom endeckim  
na denuncjowanie przeciwników po- 
litycznych.

Jest to przywilej wyłącznie zaetrz: 
żeny dla „Gońców", „ W ieczorów ", 
.Jutr*' t  t. p. piśmidel. W yszukiwa­
nie w  organizacjach nie podlegają­
cych zdegenerowanym wodzom ende 
c]i oraz w  o p o z y c y j n y c h  gazetach,
różnych komórek an typaństw ow ym i
zydo - komunistycznych, )ext zastrze 
żone dla brukowców endeckich 

A  tu  kto inny chce denuncjo- 
wać.

N ie wolno. J ta d t  m  e n d o b ^ t"
AU Ste

17741983
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W prawdziwym świetle
Natychm iast po wznowieniu w y 

kładów  na wyższych uczelniach, 
młodzież reakcyjna rozpoczęła 
swoje żydowskie harce. Z tonu 
prasy  reakcyjnej nie trudno zgad- 

ze nie brakowało zachęty do 
tej obskurnej akcji, hańbiącej 
hnię i kulturę Polski. Snać w zaka 
m arkach sanacyjnych, gdzie się 
r td z i ł postanaw ia, zadecydowa­
no, że lOZiUchy antysemickie |na 
m i e  szarża młodzieży) są celowe, 
1 te  nie ma powodu do zmiany 
opartej na judenhecy taktyki, któ­
ra  ma oddać reakcji władzę nad 
„ulicą" i ciemnymi masami. Więc 
ordynarne burdy w wyższych u- 
czelniach warszawskich (na począ 
tek dw ocn), a na uniwersytecie wi 
leńskim — rzecz nie do wiary I — 
sektor uniwersytetu, sam rektori 
— odważył słę, lekceważąc sobie 
praw o, na urządzenie t. zw. „ple­
biscytu**, aby w tej drodze dopro­
w adzić do poniżającego odosobnię 
nta w talach wykładowych słucha 
czy pochodztnia żydowskiego i 
zapoczątkow ać w Polsce siłą fak­
tu  dokonanego ghetto.

I ten sięgający po laur obskuran 
tyzmu „filar" nauki polskiej wy­
obraził sobie, te  Żydzi dobrowol­
nie na swoje poniżenie się zgo­
dzą. Nie wiadomo, co więcej w 
tym człowieku podziwiać: czy na­
iwność czy tupet, z jakim przy­
stąpił do rozstrzygnięcia tej nie­
sławnej sprawy. Jedno — na szczę 
ście — zrozumiał ,że rektorem być 
dłużej nie muże, i podał się do dy­
misji, coby dowodziło, że jakoś 
tam  iskierka zrozumienia w tej 
rektorskiej główce wreszcie za- 
tllła.

Atoli czy można było czego in­
nego oczekiwać, gdy przed paru 
miesiącami odwołano się do poli­
cyjnych w stylu „nowym" golędzi- 
nowsklm rozstrzygnięć, a pp. rek­
torzy wdali się w nędzną na uży­
tek obskurantyzmu „polityczkę", 
jak  to zadokumentowali ku wiecz­
nej pamięci w swojej zbiorowej o- 
dezw lt.

W  ogóle er ym ołna było spo­
dziewać słę łnnego obrotu rzeczy, 
gdy dztś w odoble autorytetu w ży­
ciu naszym społecznym | politycz­
nym w offois wszelki autorytei pa 
da: I aumienla I rozumu I siły? Za­
pewne m otna brać sytuację na we 
■oto. Tartartn  z Tar&*kony śmiał 
alę, gdy przewodnicy alpejscy 
cudem nad przepaścią utrzymali I 
uratowali od pewnej śmierci. Był 
przekonany, że przewodnicy braił 
go na kawał. 1 u nas można, pa- 
nłe dziejski, figlować sobłe I bryz­
gać „optymizmem", jakby słę gro­
chu najadł. Ale to rzeczywistości 
nasze], napraw dę poważnej rzeczy 
w łsto śd  nie obowiązuje I ns jotę 
nłe zmienia bez względu na to. 
kto sobie tak figluje. W ewnętrzne 
położenie jest więcej niż poważne, 
a  w  związku z warunkam i zewnę­
trznymi staje się w prost groźne 
Każdy, nawet pozornie drobny 
błąd, może sprowadzić nleobllczai 
ne skutki. Nie zamykajmy oczu 
Ściślej, nie udawajmy, że w anty­
semickich burdach uniwersytec­
kich widzimy tylko burdy antyse­
mickie 1 nic więcej. W szak ślepy 
nam aca w  nich potworny wpływ 
zachodniego sąsiada, któremu 
zresztą jak naszej rodzimej re­
akcji najmniej o Żydów chodzi 
Nie do rozwiązania spraw y ty .’ 
dowskiej zmierzają wpływy hitle­
ryzmu i usiłowania polskich ży. 
w łołów reakcyjnych, jeno do 
rozklłnowania całego polskiego 
■poteczeństwa, do rozbicia go na 
dw a wrogie obozy, aby Polskę 
P°Sr4*yć w  zawierusze wojny 

domowej, 
u  Jaro się t0 pr2y pomocy gen. 

F ranca w Hiszpanii — czemużby 
się nie miało udać w Polsce? Ko- 
kumiemy w tych dążeniach rachu­
nek imperialistyC2neg0 zachianne- 
Ro sąsiada- Polska rozbita we 
wnętrznie, P°£rążona w odmęt 
anarchii, łatwo stać się może po­
żądanym  .upem. Ale dlaczego tak 
gw ałtow nie właśnie dziś prze do 
rozgrywki wewnętrznej reakcja.-' 
Czy dla tego tylko, że obóz sana­
mi osłabł i że według iCh oceny 
łatw iej władzę można pochwycić? 
Gdyby tak było, byłaby to wprost
zdum iewająca krótkowzroczność
Cóż stąd bowiem wynika, że sann 
eja osłabła 1 że się kończy? Sana­
cja to zjawisko przejściowe. Do 
niedaw na nie było Jej I wkrótce 
nie będzie jej zupełnie. Nawet za­
pomni się o niej całkiem, jak o 
frzykrym  w naszych dziejach epi­

zodzie. Afe Polska niegdyś była i 
musi być ł musi trw ać f przetrw ać 
pokolenia. Taka jest bowiem w o­
la naszych mas pracujących, a 
przede wszystkim chłopów i robot 
nlków. Nie wolno tedy nikomu 
działać na jej osłabianie i szkodę. 
Nie wolno narażać, nie licząc się z 
warunkami, na najwyższe niebez­
pieczeństwo jej niepodległości. Nie 
wolno też przy pomocy nędznych 
i nikczemnych sztuczek w rodzaju 
burd antysemickich rozbijać spo­
łeczeństwa, ogłupiać i otumaniać 
najciemniejsze elementy, aby za 
ich pomocą zdobyć władzę.

Mówimy otw arcie: zastępy chłop

sko - robotnicze tego rodzaju za­
machu nie ścierpią i znajdą w so­
bie dość siiy, aby obóz reakcyjny 
do właściwej miary i znaczenia 
doprowadzić i Polskę Niepodległą 
w całości przeciw szaleństwom re 
akcji polskiej zachować.

Potrafi bronić siebie i ojczyzny 
lud Hiszpanii. Nie gorzej napewno 
potrafi bronić siebie i swojej oj­
czyzny L-jd Polski. Dowodów na 
to nie brak. Niechże reakcja pol­
ska zastanowi się nad tym i ba­
czy, żeby nie zasłużyć w naszej 
historii na miano już nie Neotar- 
gowicy, lecz zdrado - padliny.

N. BarllckL

Rozważania prawne
Na marginesie przemówienia p. ministra sprawiedliwości

Uh
W ro t.iu  p r r .> (it ł,i«.wit(.
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obr« usługi. Tabletki To-
g a l stosuje t i t  rOwnisl 
w  c ie r p ie n ia c h  r e u ­
m a t y c z n y c h ,  a r tr e -  
ty czn y ch  i p o d a g r z e .  
T ogal u ś m i e r z a  bó- 
le  i p r z y n o s i  u lg ę  w  

ren c i e r p i e n i a c h .ży c

Zapytujemy X
Swojego czasu zamieściliśmy na 

lamach naszego pisma artykuły 
prof. Rajchmana.

Prof. Rajchman postaw ił szereg 
konkretnych zarzutów  władzom 
uczelnianym U. J. P., czyniąc je 
do pewnego stopnia odpowiedział 
nyml za ostatnie zajścia. W kon­
sekwencji proi. Rajchman został 
zawieszony w czynnościach do­
centa.

Nie wchodzimy w tej chwili w 
meritum spraw y i nie będziemy po 
w tarzali zarzutów raz postaw io­
nych. Nie mamy również zamia­
ru bronić prof. Rajchmana, który 
w naszym mniemaniu potrafi obro­
nić się sam. W tej chwili chodzi 
nam zupełnie o co innego. Uważa­
my się za pismo informujące czy­
telników objektywnie i uczciwie.

O ile zarzuty staw iane na ła ­
mach naszego pisma są niesłusz­
ne, bardzo chętnie zamieszczamy 
sprostowania oraz wszelkie wyja­
śnienia.

Stwierdzamy, że dotychczas ża­
dnych sprostow ań od rektora i se­
natu Uniwersytetu J. P. nie otrzy­
maliśmy. A czekaliśmy długo.

Milczenie w sprawie tak drażli­
wej rzuca nowe podejrzenie, że 
władze U. J. P. nie mają w tej 
spraw ie nic do powiedzenia.

A my domagamy się odpowie­
dzi. Tym bardziej dzisiaj, w obli­
czu nowych zajść, chcemy w yjaś­
nić jedną spraw ę: kto jest odpo­
wiedzialny za zajścia na wyż­
szych uczelniach.

W sprawie tej milczeć nie wol­
no!

Jeszcze o sanacyjnych zalecankach
cu opozyc.i

Czytamy na ten tem at w ostat­
nim  numerze „Odnowy": „Jeśli 
się chce z kimś szczerze mówić o 
porozumieniu, trzeba odłożyć
wprzód pałkę. T rzeba zrezygno­
wać z ciągle wywieranej przemo­
cy. Pp. Miedziński i Czarnocki — 
jak ie  tutaj jednakowi— nie tylko te­
go nie zrobili, ale naw et się o tym 
nie zająknęH. Jeszcze nie zrozu­
mieli dostatecznie, że rola kierow­
nicza dla obozu sanacyjnego skoń 
czyła się już bezpowrotnie w życiu

społecznym Polski. Pozostało im 
jeszcze przywiązanie do władzy 
zbyt długo sprawowanej. To łączy 
wielu członków tego obozu mimo 
wewnętrznego skłócenia i tej w ła­
dzy z rąk nie chcą wypuścić. Stąd 
te próby „porozumienia", te wy­
siłki podtrzym ania rozpadającego 
się zespołu. Ale nie mogą zdecy­
dow ać się na najmniejszy naw et 
czyn, któryby wzbudził w społe­
czeństwie zaufanie w szczerość Jch 
intencji".

Górnicy strajkiem  w y w a lc zy li
podwyżftę plac

W kopalni „Jutrzenka" w Ma­
łej D ąbrówce pow. katowickiego 
zlikwidowano strajk  protestacyjny 

Kierownictwo kopalni zobow ią­
zało się zabezpieczyć praw a emery 
talne wszystkich górników oraz

wypłacać regularnie wszystkie za­
robki.

Dawne zarobki mają obow iązy­
wać do dnia 15 lutego, zaś od 1 
marca b. r. ptace górników będą 
podwyższone.

Sprawiedliwości, Grabowskiego, 
na komisji budżetowej Sejmu, 
zw racają uwagę ustępy, poświę­
cone sprawie przestępstw  t  zw. 
antypaństwowych 1 krypto -  ko­
munizmowi. Już samo użycie sło­
wa „krypto - komunizm" (ukryty 
komunizm), musi zwrócić najbacz­
niejszą uwagę czytelników, zwła­
szcza w okresie nieprzytomnej 
wprost nagonki reakcyjnej, która 
pod nazwę krypto - komunizmu 
podciągnęła „Płomyk", Zw. Nau­
czycielstwa Polskiego i wszystkie 
bez wyjątku uczciwe deinokratycz 
ne elementy w Poisce.

Posłuchajmy jednak słów p. mi­
nistra:

„Z natury rzeczy do najgroź­
niejszych, a przez to w ym agają­
cych maksymalnego natężenia re­
akcji, należą te pizestępstwa, któ­
rych sprawcy godzą w byt, w ca­
łość lub ustrój Rzeczypospolitej. 
Tym groźniejszy jest ten typ prze 
Sżępstw, że prawdziwym} Ich spraw 
cami są agentury obce, które z u- 
krycia inspirują, organizują 1 f i ­
nansują akcję przestępczą, że nad' 
to do istoty tych przestępstw na- 
leży rewoltowanis większych mas 
ludności ] wroezcie, le , agi tając tę 
ludność 1 pchając Ją przeciw naj­
wyższym dobrom, wyzyskuje się 
ciężkie położenie ekoi.omicane kra­
ju, żerując na beu-obodu 1 biedzi* 
wsi 1 miast.

Zasadniczym sałoźenłeni walki * 
tego rodzaju zbrodniami powinno 
być dążenie za wseelką cenę do u- 
Jęcia organizacji, stanowiącej 
mózg zbrodni. A zbrodniarzy po­
winno się karać Z bezwzględnością 
e napięciu proporcjonalnym do 
wartości zagrożonych dóbr",
I dalej:

„Wypadnie też zastanowić się 
nad niezbędnym uzupełnieniem dy- 
•pozyeyj kodeksowych. Napotyka­
my w praktyce wypadld niezwy­
kle szkodliwej i groźnej dla do­
bra zbiorowego działalności, prze­
mykającej się jakby oczkami sieci 
przepisów karzących. W poczuciu 
prawnym ogółu tkwi ohmue prze­
konanie, że zachodzi przypadek 
działalności przestępnej, Jurydycz­
ne Jednak zasady wykładni stawia­
ją kwalifikację karną pod zna­
kiem zapytania. Daje aię to sil­
nie odcenć, zwłaszcza w zakresie 
działań antypaństwowych (kryp- 
to-komumhm), naruszenia mienia 
publicznego i szkodzenia gospo­
darce publicznej (sabotaż). Kla­
syczne definicje karne, tradycyjne 
postacie I typy przestępstw prze­
ścignięte zostały przez pomysło­
wość złoczyńców I prawo staje bez 
radnie przed wypadkami, które 
wołają o potępienie I ukarania 
Studia nad tymi zagadnieniami są 
w pełnym toku".
Rozważmy te słowa.
Przede wszystkim oddzielmy 

spraw ę przestępstw , godzących w 
byt lub całość Rzeczypospolitej. 
Pod tę rubrykę dałyby się podcią­
gnąć chyba tylko spiski w rodza­
ju hitlerowskiego na Górnym Ślą­
sku, wykrytego i osądzonego w 
zeszłym roku. Niedawno odbyła 
się właśnie rozprawa apelacyjna. 
Działalność agentów  obcych zo­
stała dowiedziona po nad wszelką 
wątpliwość. Do tej samej kate­
gorii dodać by jeszcze należało a- 
fery szpiegowskie.

Ale co te spraw y mają wspólne­
go z kwestią ustroju, z którą je p. 
minister łączy w jedną kategorię 
przestępstw ?

W ystarczy proste rozumowanie. 
Kiedy mowa o ustroju to można 
mieć na myśli tylko ustrój społecz­
ny lub polityczny. Ustrojem społe­
cznym obecnej Polski jest ustrój 
kapitalistyczny. Dążenie do zmia­
ny tego ustroju jest cechą licznych 
obozów politycznych Polski. Nie 
mówiąc już o socjalistach, którzy 
również dążą do zmiany tego u- 
stroju, wrogami kapitalizmu ogło­
sili się I ludowcy, o czym najw y­
raźniej mówi uchwalony na zesz­
łym Kongresie program Stronni­
ctwa Ludowego. Zresztą, gdybyś­
my chcieli wierzyć słowom, to na­
w et endecy, zwłaszcza oenerowcy 
a naw et pewne elementy sanacji 
(kierownicy ZZZ.) dążyliby do 
zniesienia ustroju kapitalistyczne­
go-

Nie inaczej ma się rzecz t  u- 
strojem politycznym. Podstaw ę u- 
stroju politycznego Polski stanow i

W  przemówieniu p. ministra J obowiązująca obecnie konstytucja
' kwietniowa. Czyż potrzeba pow ta­

rzać, że do zmiany tego ustroju 
politycznego dążą socjaliści, lu­
dowcy, chadecy, enperowcy, i — 
znów jeżeli wierzyć słowom — róż 
ne żywioły enaeckie a naw et sa­
nacyjne?

A lt — odpowie może ktoś ze 
zwolenników p. m inistra Grabow ­
skiego—po co mówjcie o różnych 
grupach endeckich czy nawet sa 
nacyjnych, dla których mowa o 
zmianie ustroju społecznego i po­
litycznego jest tylko czczym sło 
wem i tanią dem agogią dla zdoby­
cia wpływów? Nam idzie o tych, 
którzy napraw dę dążą do i  /many 
ustroju.

Otoż to l Po to widać ukute zo­
stało skrzydlate słówko o „krypto- 
komuniźmie“, aby umożliwić ro z­
ciągnięcie represyj — i to, jak  p. 
minister zapowiada najbardziej 
bezwzględnych — również na pe- 
pesowców, ludowców i t. d.

Czy pepesowty, ludowcy I t. d. 
dążą do zmiany obecnego ustroju 
politycznego, opartego na konsty 
tucji kwietniowej? Naturalnie, dą 
żą, i przed nikim tego nie kryją 
Jest to w Polsce czymś tak natu 
ralnym. że nawet praktyka konfi- 
skacyjna tych rzeczy się nie ima 
Czy pepesowcy, ludowcy i t. d 
swoimi wystąpieniami (prasa, zja 
*dv. kongresy, zgromadzenia i in.) 
osłabiają, podw ażają ten ustroi

polityczny? N aturalnie, że tak. W  
tym celu to przecież robią. Nikt 
nie jest taki dziecinny, żeby się 
wpatrywał jak  zaczarow any w fa­
talną chwilę zm iany  ustroju. Każ­
dy wie, że taka zmiana jest zawsze 
przygotowywana przez diugie wy­
siłki zorganizowania społeczeń­
stwa Każda krytyka  osłabia ! 
podważa istniejący ustrój politycz 
ny. Czy więc idzie o takie za­
gęszczenie „oczek sieci przepisów 
karzących", aby pod groźbą kary 
sądowej uniemożliwić wszelką kry 
tykę systemu?

Słowa p. m inistra G rabow skie­
go nie mogą mieć innego sensu, 
jak  właśnie podciągnięcie tej całej 
działalności opozycji pod nazwę 
krypto-komunistycznej i uniemer 
tiiwienie je j w drodze bezw zględ- 
ne) represji. W ten sposób ma 
być chroniony istniejący ustró j.

Zapowiedź „uzupełnieni* dys- 
proporcyj kodeksowych", zapew ­
nienie. te  „studia nad tymi zagad­
nieniami są w pełnym toku" —  
musi obudzić naiwyższy niepokój, 
badania zupelnei swobndv dzla- 
ła!ności po!itvcznef: wolności sło ­
wa prasy, związków, stow arzy­
szeń. zgromadzeń — sa aktualniej 
*ze. niż k 'Pd'’knlwiPK. M "c7a sku- 
n?ć wsrv«:tkicti przeciwmknw dzi 
siej szych przykrych praktyk.

PRZEGLĄD PRASY UKRAIŃSKIEJ
Święta obrządku grecko -  kato­

lickiego natchnęły galicyjskich bis 
kupów ukraińskich z metropolitą- 
obszarnikiem hr. Szeptyckim na 
czele, do nowego listu pasterskie­
go, poświęconego tym razem w y­
łącznie Akcji Katolickiej, jej zada­
niom i celom. Chodzi, oczywiście 
nie mniej i nie więcej, Jak o tw o­
rzenie nowych zastępów „apo- 
stolstw ":

„Drodzy braci*, i Moetryl Po­
móżcie nam awoun biskupom, Dum 
pasterzom w organizowaniu Akcji 
Katolickiej, pomóżcie nam w mo­
rzeniu Chrystusowego Królestwa 
miłości 1 jedności we wszystkich 
dziedzinach naszego żyda, a  My 
zapewniamy Waa, że s  tego po­
wstanie wielki Boża chwała i naj­
większe dobro naszego ukraińskie­
go narodu". („Nowa Zoria" Nr. 1)
Z zakończenia sążnistego listu 

dowiadujemy się kto ma służyć za 
wzór kandydatom na apostołów  i 
tu dopiero wyłazi szydło z worka: 

„Cały (? ) świat chrześcijań­
ski (? )  kłoni głowy przed nieśmiet 
teinymi bohaterami ostatnich dni 
Meksyku I Hiszpanii, którzy wał. 
czą i życie oddają za prawa Boga i 
swojej Ojczyzny pod hasłem: 
„Niech żyje Chrystus Króli Młodr 
bohaterowie Alkazaru dają młodzie 
ży wszystkich narodów najpiękniej 
szy przykład do naśladowania, a 
wszyscy oni są żywym przykładem 
Akcji Katolickiej". (Tam że).
A więc gnębiciele ludu hiszpań­

skiego, mordercy kobiet i dzieci, 
zbrodnicza zbieranina Legli Cudzo 
ziemskiej, półdzicy M aurowie, hi­
tlerowscy neopoganie — oto pre­
kursorzy apostolstw a i żywy przy­
kład dla katolików ukraińskich. A 
wszystko to w imię Chrystusa... 

Bezwstydne bluźnierstwo.
W świątecznym  (5) numerze 

„Diła" znajdujemy rozważania je­
go czołow ego publicysty I. Ke- 
dryna, jednego z pierwszych herol 
dów i piew ców  normalizacji. Nie 
jest on oczyw iście zadow olony z 
jej w yników , ale nie tak to 
przejmuje go troską, jak rozprzę­
żenie w obozie ukraińskiej reakcji: 

„Tego naszego rozbicia dzisiej­
szego niepodobna uzasadnić żadny­
mi logicznymi przyczynami. Wręcz 
przeciwnie: istnieją najpoważniej­
sze rzeczowe podstawy konsolida­
cji. Przede wszystkim nie ma dziś 
walk politycznych kierunków, nie 
ma istotnych sporów co do koncep­
cji polityki narodowej, takich, jak e 
faktycznie istniały naprzykład w 
r. 1923—25 i później w okresie ak­
tywnego sowietof listwa (Selrob, 
UPP „Nowe Szlachy"), aktywnej 
nacjonalistycznej propagandy, za. 
sadn*ezego negatyw!zma wobec I 
Polski i  przy parlamentarnej tak- {

tyce „gplendid isomtion". Przeciw­
nie: ukraińska (czytaj: faszystow­
ska) myśl polityczna jeet dziś bar­
dziej jednolita, bardziej wyrówna­
na, mżeli kiedykolwiek bądź. Od 
„Nowej Zori", poprzez niedawny 
„Hoło» Naciji" do „H romańskiego 
Hołoeu" włącznie, cała narodowa 
prasa galicyjska jest zgodna w 
dwóch najbardziej istotnych pun­
ktach:

1) w negatywnym ałoeunku da
Zw. Sowieckiego, Jako państwa ®- 
raz komunizmu, jako ideologii 
(„Hrom. Hołos* również odrzuca 
stanowczo koncepcję „frontu ludo­
wego" na ukraińskim terenie, a  
równoczesne wysławianie reży­
mów frutitu ludowego we Francji i  
Hiszpanii, jeet zdawkową daniną na 
ołtarza socjalizmu),

2) w negatywnym stosunkr do 
wyników dotychczasowego okresu 
normalizacyjnego. Od tych dwóch 
negatywnych pozyeyj jeden krok 
do sformułowania wspólnych pozy­
tywnych haseł.
Cóż skłania p. Kodrync do skła­

dania oferty konsolidacyjnej w tak  
szerokim zasięgu?

„Jedyna możliwość aktualizacji 
zagadnienia ukraińskiegc w mię­
dzynarodowej płaszczyźnie saleiy  
od tego czy będzie wojna, esy 
nie—"
Ciekawi jesteśmy jak zareaguje 

na to zaproszenie do tańca zbójec­
kiego Ukraińska Partia  Socjalisty- 
czno - Radykalna.

Równocześnie kolonizacja staje 
się faktem dokonanym. Oto jak  
czytamy w „Dile" (Nr. Ż&4), we 
wsi Telacze, powiatu Podhajce:

„Folwark obejmuje 517 ha ob­
szaru... Dnia 27 października b. r. 
zatwierdzono pierwszą serię parc*- 
lantów. Obszar objęty zatwierdzo­
nym wykazem obejmuje 262 ha 47 
a 37 ir>. Z tego koloniści, przyby­
wający z rdzennej Polski otrzymali 

224 ha 70 a 70 m*.~ a ukraińscy 
chłopi dostali s łaski 8 ha 39 a 
23 m*, to znaczy nieco więcej niż S 
proc. rozparcelowanej zlemł (8,3 
proc. t“
Podaje to, jak widzimy organ 

obozu,o którym słusznie pisze 
„Hromadskyj Hołos" (Nr. 50):

„Nasz reakcyjny obóz nw papie­
rze protestuje przeciw tej koloniza- 
cyjnej akcji na naszych ziemiach, 
jaką przeprowadza polska partia 
rządowa. Podkreślamy, iż robi to  
undowsko • nacjonalistyczny obós 
tylko na papierze, bo mimo koloni, 
zacyjnej polityki polskiej partii rzą 
dowej, pozostaje nada.” członkiem 
tej partii".

Bronimy onsUnul



Str. 4 D Z I E N N I K  P O P U L A R N Y Nr.

Tabela w ygranych
7 - m y  d z i e ń  c ią g n ie n ia  I V  fe la s y  3 7  L o t e r i i  P a ń s t w .

I i II ciągnienie
G ł ó w n e  w y g r a n e

6.000 zł. n -ry  0228 14219 48488 
115047 1793S7.

Fo 2 000 zł. n -ry : 7923 20610
422j 9 46360 51766 53886 72777
78226 88521 89149 95187 111408
111654 115571 128841 1568o6 i70819
194522.

Po 1 000 zł. n ry  1241 4002 9429 
9666 30464 39817 45648 48581 52401 
54334 62958 63839 85511 86153 94336 
122994 130847 141239 150002 150092 
161334 163526 179270 190233.

118 48 56 78 98 259 70 350 52 57 
532 613 755 73 898 956 68149 297 
313 39 62 440 56 634 94 747 830 58 
927 69045 208 32 34 96 431 50 764 

”0029 156 64 67 77 316 50 64 400 
8 8  69o 913 19 93 71020 ,04 292 395 
639 90 722 894 223 84 72251 64 347 
81 796 7304 4 53 87 193 274 82 83 
319 490 89” 990 74083 102 75 84 
354 93 464 69 566 94 623 702 75060 
64 138 ”4 75 85 350 407 11 600 38 
964 76016 280 334 593 759 837 902 6 
77061 120 6 6  207 559 826 98 78070 
104 215 80 662 782 844 ”9086 333 
54 425 91 555 617 40 745 808 932 36 
80057 460 673 75 741 65 94 827 9yJ

W ygrać m ożna
Ż A B I A  4 ,

w  k olek ­
turze

N A L E W K I  3 3 ,  g d z i e  o s « a « n lo  p a d ł o  w i e l e  
w y g r a n y c h .

G oldberg i

wygrane po 201 zł.

717 164132 43 353 55 640 76 165158 
236 350 487 502 5 65C 843 963 166058 
6 a 155 251 315 487 559 87 741 42 802 
25 167069 91 278 380 444 78 651 989 
168050 67 81 195 207 21 -i82 94 755 
189544 78 604 67 719 51 57 85 815 
988 170187 210 22 560 683 743 853 
171018 421 558 628 58 861 172572 
949 173504 21 788 936 1 74 065 138 
4 o 4 69 562 6 ±ó 7 il  175023 222 51 310 
30 70 470 o40 658 62 830 S4 919 49 
99 176030 74 152 248 334 4U2 504 
692 766 831 177008108 219 3'JO 35 92 
452 585 680 81 737 178006 197 224 
79 382 779 97 984 179002 X  274 357 
96 442 70 512 44 610 700 63 8 '4  929 
180158 365 437 52 578 181105 82 249 
321 585 626 807 26 45 913 182027 
106 73 213 552 59 83 793 188016 109 
206 8  31 308 583 640 755 880 184137 
42 209 29 503 669 757 556 73 952 77
185128 207 64 411 567 603 28 77” 83
186334 728 42 87.854 187026 76 99 
126 338 558 604 15 841 90 97 180207 
436 508 41 632 842 938 189168 202 
300 36 97 430 661 82 793 988 190038 

81351 653 59 36 781 811 82185 408 217 43 57 63 89 331 37 437 675 737
524 677 771 83244 573 775 915 6 8  67 955 191G26 338 459 542*860 74 904

160146 341 74 517 69 715 843 83 915 93 582 771 842 989 116456 682 770
35 161102 214 27 354 78 79 °7 622 117098 609 45 835 118049 92 288 5/5
42 750 60 162103 392 576 729 921! 716 96 864 921 59 Il9u31 178 339 429
163008 39 136 229 67 449 533 647 j  75 7  1200W 52 229 399 593 722 810

192 543 634 714 59 1048 172 239 84154 250 355 95 97 696 830 968 i
437 561 848 904 57 2133 312 40 52 i  85056 278 93 434 37 69 632 728 67
79 484 537 76 81 663 791 837 74 9*7 26 52 86219 362 467 584 625 70o
939 30017 58 236 5o 327 504 78 789 832 43 58 930 87121 223 513 58 633
976 4026 72 139 97 269 309 412 501 
767 803 54 997 99 5023 129 494 5*2 
6 8  759 831 82 92 95 906 6156 249 
315 44 422 598 776 858 971 80 7019 
31 64 109 49 98 486 558 725 8 6 8  910 
8050 147 247 325 592 676 861 9070 
229 54 8 6  309 475 515 64 743 879 
996.

10042 83 84 110 8 8  310 33 50 429 
571 612 751 54 83 11082 228 77 864 
12090 392 419 509 1” 675 759 827 
954 13132 243 311 67 95 438 5u6 89 
93 624 65 73 742 997 14098 106 iO 
264 394 408 59 506 11 614 797 824 
979 15124 700 833 61 78 969 16058 
153 57 116 28 827 927 28 91 17097 
336 620 /61 876 18035 80 207 19 
320 42 49 402 547 60 767 800 936 
19206 305 417 69 850 901 20023 189 
218 83 349 74 91 410 8 6  708 918

71 88^50 260 362 586 624 750 89080 
297 519 645 91 728 42 895 97.

900 S3 72 108 13 99 245 419 766 
»13 91016 3 0  7 4  341  4 7 3  5 4 P 6 tg 25 
953 94 92058 156 98 315 34 41 404 
570 6 6 6  767 801 43 93 93061 131 36 
220 340 926 39 99 94035 57 398 461 
615 859 95079 94 174 309 412 534 
621 817 8 0  82 96139 280 303 771 907 
97138 239 48 561 92 675 81 94 98 
882 927 99398 465 72 636.

100001 127 211 3 !9 542 69 101099 
402 902 102087 179 219 33 6 8  841 
40 20 62 702 16 92 903 108100 258 
316 6  508 41 639 836 92.3 67 10*082 
236 372 498 500 4 678 80 876 105261 
335 7 '9  1060.54 202 14 424 28 514 61 
90 609 33 89 727 60 927 107046 78 
82 192 654 57 713 70 812 913 32

21047 151 300 496 22098 197 281 i l $ t  9 7 5  ? S  6 8 9  9 4 1  t 0 9 2 " 3  J °

581 605 0 9 2 0 0 c 110 9 1 1  1fi0 2 0 0  fir' 477 671 95 760boi o()5 <24087 107 57 8  ̂ 285 357, 11 "1019
530 708 847 985 25019 89 130 85 357 
544 618 79 95 725 850 908 28 26034 
112 330 42 53 87 409 26 526 46 641
726 35 81 940 63 27061 85 91 280
440 45 520 59 63 961 2S048 56 601
812 64 99 418 587 662 731 963 84
29119 31 55 231 47 403 65 91 621 84 
765 815 49 942.

30148 212 28 6 6  67 79 803 828 
952 31112 97 211 54 341 716 72 908 
59 32298 362 418 64 83 622 723 808 
94 83042 132 388 467 570 76 6 6 6  
79 827 34081 253 59 341 743 63 867 
989 35307 516 93 667 793 856 904 
86220 431 69 554 604 829 31 89
37080 238 73 808 449 797 38194 876 
416 72 516 853 77 39107 80 411 522 
59 613 36 97 839 960 8 8  40206 32 
379 443 820 80 932 41144 219 751 
882 916 50 42064 162 254 893 417 
612 661 718 94 837 987 43127 34 265 
872 445 46 620 836 44067 85 184 94 
258 84 343 581 618 73 701 35 99 
835 45044 135 80 279 571 646 51 714
981 99 46036 78 935 83 459 95 98
524 654 759 988 96 98 47047 61 273 
910 40 575 731 48010 65 187 804 4? 
62 " 8  84 96:1 < i00 34 4 412 <16 « '2
a, 50:19 62 95 96 414 94 569 714 24
98 948 55 51076 135 44 06 8'- 285
424 521 36 92 616 737 8 ?fi 70 75 
52019 188 286 415 7,4 67 574 624 
701 43 817 907 53082 107 27 ?,0R jfifl 
515 601 6  36 721 875 980 64042 177
425 72 669 701 90 5324 51 66  919 
34 512 92 714 9 1 4  56067 143 231 25 
805 61 83 798 816 33 57161 391 567 
94 628 78 729 58211 308 453 79 550 
722 43 53 885 59028 67 69 219 22 
306-22 61 716 908 64 6003 39 70 80 
1” 6  40 623 740 83 839 53 60 61087 
293 224 40 501 15 22 741 863 66  
62009 7 7 0  3 4 0  431 5*4 632 4 0  7 4 6  
850 69154 314 700 42 556 727 820 
40 64077 112 277 490 502 35 737 
650RO 9 0 0  472 515 40 97 643 52 62 
700 4? 70 71 910 58 66055 145 51 
74 249 514 862 787 870 920 38 68004

132 508 6 6  112192 41 
72 81 208 312 20 468 577 936 50
113050 64 438 47 562 80 803 67
114217 77 94 515 83 814 82 941
115134 295 509 36 624 707 1fi 116140 
6 8  267 82 369 526 632 872 07 11”016 
240 83 98 377 800 9 37 80 118158
262 446 84 85 50.3 624 83 727 74 79 
119079 360 648 78 87 120187 366 84 
569 692 729 31 85 842 52 62 966 7i 
121002 207 618 735 894 978 122188
269 418 38 512 629 79(1 972 123185
95 2«8 82 328 71 646 183 400 513 
626 53.

125'02 52 78 8 8 6  443 847 80 992 
126451 598 701 89 895 127074 76 128 
225 33 89 384 905 26 128183 307 406 
62 736 846 901 U  129216 466 822 977 
130071 454 82 579 763 896 906 86
131103 40 372 683 89 786 182031 49 
60 92 194 290 8*15 fi64 674 84 783 85 
846 84 990 133065 18fi 90323 409 62 
518 607 830 87 134098 239 4 8  74 805 
9 90 429 520 630 37 891 135158 8 ” 
611 85 737 921 56 136097 183 245 476 
9fi 612 8 RR ono 127101 80 883 4 9 7  fi7R 
fifil 2 ROR IfROOfi 1R9 092 Rfi 9R9 5*R 
0 0  1 2 oofi/| 08 10O fiOR 140006 10n 20  
58 4R7 50.9 41 65? 807 50 141 PR ?21
00  81. f i f i f i  R O R  R20 04  1 4 2 0 4 0  4R 214 
4 0 7  6 9 9  7 0 0  88  ” 85  0 5 8  1.19096 if io  
20 0  7 1 R 0,2 o<39 1441R2 0 3 9  457
fifi.1 8 4 7  0 9 0  fil 1 4fi04.fi 0 7  1 8 5  53  00 
34.R R«0 74 0  14R04R 4 0  1 00  9  51 91 0  
R04 Ofi 14 704 fi RO 009  2 2 1  4 0 3  fiV>
R04 fioo 0 8 0  1 4 8 0 1 7  17.fi °Ofi 41 4 * 7  58
6 9 3  8 6 0  1 4 0 0 1 7  fi9 10 4  .456 5 9 fi 648  
7 4 4  1 6 0 1 0 7  71 21 0  81 3 1 7  50 2  6 0 8  11 
7 1 0  801 1 fil 0 1 4  OR fil 1 R1 9 8 2  .9 11  po 
666 RfiR 82  1,r o 0 1 ”  040  Rop fi-  7 R4 090
01 159111 35 68  009 d-R 60 510 1? 
R7 671 0 8  0 0 9  1 .fi'4.078 0 9  402 512 77 
621 7 0 O 0 7 9  1fifi°76 959 488 550 69fi 
* fi 70 7,91 70  OfiO 84 154003 04 2fi Ofi- 
321 R1 4 7.fi KOP 7fi 705 10 845 157099 
1 ^0  50 po 400 9R 570 767 90 1)77
158709 108 04 287 450 641 723 RO”
909 93 159036 314 67 435 500 2 5 750

6S 192707 840 983 193002 23 80 118 
70 316 32 49 59 590 748 54 75 829 94 
194107 213 45 84 3444 92 593

f il  c z y n i e n i e
Pd ktij zł.

184 986 1082 97 434 739 94 2180 
84 702 967 5u20 119 383 503 (izo G6G 
4160 87 251 8 8  481 838 951 5062 236 
390 690 899 ,903 6353 817 71S6 92 231 
473 8811 *4r 9553 618 747 54 6 8  
10016 472 11079 2GJ. 503 23 57 603 
68  »48 12147 213 310 567 677 821
13297 14137 58 496 657 75 15079 358 
67 569 83 818 16144 433 687 829 34
81 938 17498 672 18415 848 924 
19157 525 671 20026 8 6  165 853 908 
99 21074 L49 292 663 757 978 22071 
174 736 23075 127 946 74 24158 67 
(■05 945

2óo02 254 545 93 729 27735 97 805 
28256 351 942 29321 467 763 78 853j
82 30621 861 31364 458 650 63 352! 
961 32038 147 771 956 33020 69 195 i 
919 71 34566 35028 72 99 940 36o43i 
163 425 652 873 958 0 1 2 1 9  679 ton

121324 85 97 531 700 21 40 122036 17o 
468 573 723 878 123057 77 171 453 56 
91 621 124012 362 451 817.

125412 18 976 £ 8  12*356 650 70 
796 883 127042 156 372 91 502 734 
805 46 128049 204 743 804 53 64 938 
51 129141 779 855 130410 521 131023 
675 771 133529 89 702 800 134001 
421 729 97 135024 45 79 111 347 626

Z ostatn ie! chw ili
( ji)  W  dniu dzisiejszym o godz. 

10-ej rano doszło znów przed wy­
kładem prof. Jabłczyńskiego na 
wydziale chemii do pobicia studen- 
tów-Żydów.

K ąstedarze pobili studenta H. 
G utsztadta, tiężko go raniąc k r- 
stetam i i pałkami w głowę i rękę 

Cóż na to  p. Rektor?

54 71 491 568 643 889 69246 390 5751 882 921 170567 670 171362 461 633 898
■e89 786 827 97 998 70227 361 635 705

38 589 136366 73 710 38 74 79 912 
137581 138223 342 508 712 998 
139448 667 626 750 98 862 940 85 

140581 941 14'353 74 416 701 
142294 398 561 630 
144034 208 316 511

71275 741 803 72028 393 437 728 
78121 328 505 705 841 92 936 98
74168 473 587 763 786 884 976

75023 278 683 90 717 947 76 73193 
143298 710 803; 713 77016 6 6  108 644 78 78050 84 
99 765 905 59 j 243 533 613 79 775 829 47 80 /9ib0

145198 404 715 146044 181 636 78)632 758 80018 117 89 532,82 36 610
777 82 826 147 216 148263 926 81008 42 6 8  146 353 650 04 860 82028
149485 150000 262 458 510 883 1511801 725 83042 137 49 220 306 511 695
289 755 152253 153950 154315 744(770 85851 86474 92 619 87190 274
51 156623 61 156112 95 200 77 423)509 64! »95 88322 605 89079 453 710
907 61 157038 6 8  117 299 6 6 E 158911 966 90107 904 17 33 9144± 607 715 18
159142 421 657 

160210 518 30 602 842 161444 645 
53 901 162148 96 324 489 91 525 694 
163019 143 44 631 67 80 164298 315

922 9206? 226 405 44 75 56 603 814 
32 93446 617 815 94344 472 617 883 
982 95560 777 96058 105 500 97377 
865 053 84 98091 55u 600 19 910

468 98 724 165156 604 864 136060,99320 648 66  
285 173 923 167032 320 497 567 51I 10007” 185 422 72 101498 809 74 
168087 286 527 6 0 8  836 934 56 1692161 102000 41 6 6  103506 841 915 39
726 849 36? 70 613 714 171129 75 393 ! 104233 813 41 413 782 850 105326
673 172144 385 624 173100 4 174085 520 PE 727 £4 1U6008 184 417 628-
166 600 6 6  58 804’ 175049 176873.921 64 107513 30 760 108148 341 6 6
177S08 34 572 969 178028 185 205 811 98u 109315 84 538 703 84 934
333 684 753 863 968 179141 242 565 
6 ] 9  9 5 9

180105 13 297 738 18L335 61J 38 
'S2123 25 367 550 97 787 939 183067 
209 435 897 912 13 184309 467 531 
661 £97 <85489 536 85 687 99 885 954 
1S7i 18 217 512 626 92 864 928 72
188008 18 551 778 881 S66  189640 
812 91 19066 870 191181 306 603 99 
962 192043 176 229 193036 139 8 8  
219 36 70 410 39 75 98 9tf 504 194797 
960

IV ciągnienie
Główne wygrane

50 tys. zŁ Nr. 39387
25 tys. zł. Nr. 103884
20 tys. zł. Nr. 183062
10 tys, zł. Nr.: 51565 65428 175863
Po 5 tys. zł. N i ,: 39387 43746 51586 

64091
79 844 38035 169 427 572 8 6 6  961 i Po 2 tys. zł. Nr.: 38628 72107
35067 lo l  z/4  650 986 4ujó0 462 549 
614 47 .778 940 41186 247 80 346 403 
580 704 58 42110 318 453 592 43013 
73 74 138 2 t :  326 35 968 44055 78 
737 45484 6«0 46334 81 474 612 8 6 6  
82 47071 184 279 579 614 21 4o465 
749 935 49129 770 851. 1

50261 77 503 8 8  97 bl(>02 36 52244 
360 641 54623 55388 765 970 56167 7i 
57317 85 780 869 957 98 58333 6 6  572 
789 59167 267 380 413 «42 878 903
60258 471 728 955 61107 22 260 9 353 
949 62010 226 522 619 704 6389 i 9C1
64019 567 615 748 58 65214 367 610
718 851 66303 679 757 83o 994 67161
409 982 0 SI6 I 532 729 800 967 69282
335 42 54 73 430 632 861 70008 529
630 903 71200 565 72139 389 701 874 
73158 206 349 722 36 98 742E3 432 52 
0 0 8  838 75121 315 406 829 76106 222 
70 408 691 910 77 84 77235 82 502 6 6  
603 5 78207 752 901 64 7v033 149 511 
46 713 S i 826 984.

80168 758 807 962 8124j  388 422 626 
82129 53 489 756 939 62 83041 266 301 
10 24 579 761 975 84272 430 544 613 
838 85146 590 86124 773 832 77 957 
87106 313 548 831 SSOoO 234 343 o23 
82 89102 79 382 416 39 549 90 433 795 
998 91219 363 411 78 520 54 71 92455 
57 97S 93152 411 94145 209 49 74 305 
673 750 975 95055 153 75 495 732 979 
96005 339 474 776 990 97738 98106 14 
23 290 310 981 99297 310 64 605 852 
932.

00045 399 430 963 101038 258 561 
662 102040 254 739 850 59 66  103445 
774 104192 321 493 597 640 105044 174, 
330 990 10Ó129 09 63 98 503 22 98 990 
10/115 81 381 491 762 844 108622
109045 182 492 766 816 65 85 110225 
617 786 111252 405 501 56 98 952 86 
112168 521 70 72 113233 4x2 64 96 5171 
976 114256 91 405 707 892 115341 414'

74277 78486 103884 1504-33 160513
174504 175471 175809 192391

Po 1 900 zł. N r.: 21905 43451 63718 
107697 130415 143986 165513.

W y g r a n e  p o  2G & z ł .
42 90 884 546 721 8 8  1085 376 

882 2296 547 58 655 94 819 73 3093 
239 63fi 792 808 46 47 62 971 4038 
9o 268 401 712 970 5208 11 815 572 
659 88  62, & 793 853 7810 523 78 
831 989 8300 24 6 6  938G 10041 6 6 6  
856 84 11675 766 98 12143 728 829 
926 13142 415 541 697 14658 69 818 
962 73 294 330 50* 749 69 894 914 
16292 931 17199 656 692 18205 379 
490 ,9673 807 85 928 20483 650 861 
21204 479 619 22416 612 820 Z30SS 
264 65 74 45S 74 671 84 797 24034 
194 377 488 90 699 25319 521 6 8  
25144 >4 67 214 876 27353 482 514 
610 982 28216 39T 408 56 704 28 
29009 168 71 240 788 845 947 70 
3§>47- 53 305 612 6 6  99, 31221 357 
425 508 627 739 812 92<i 32261 812 
061 33491 518 26 4.6 721 89 90 34083 
192 437 3 4  769 933 35280 397 792 
800 36014 642 716 871 9f>3 37021 24 
168 413 6Q7 71 750 90 3852c 82
30183 289 73 606 52 40665 858 41183 
200 42'62 512 55 95 626 773 968
43634 889 968 44077 663 74 803 46 
45213 386 598 645 874 46748 56 960 
73 47017 248 336 90 468 693 8f5 87 
910 43290 439 774 84 85 49093 3l4
98 918 28 91.

50209 307 841 43 51213 60 385 490 
524,21 983 79 53057 202 336 54277 
793 55010 473 558 833 56260 93 315 
565 842 43 57019 28 792 923 58525 
50044 151 658 813 61016 128 81 486 
792 62039 312 428 28 603 741 63201
99 461 833 64114 542 61 84 620 733 
66090 93 154 254 79 459 784 *14 
67147 385 578 94 698 736 3ól 68113

110300 689 924 55 111047 77 277 83 
301 36 904 6 6 6  112110 596 800
113110 21 281 354 565 836 80 114108 
588 115884 116188 117116 316 806 
969 118041 264 345 693 82S 975 98 
119049 58 200 81 408 44 510 797 935 
120013 14 449 718 28 81 929 121045 
225 758 833 122236 45 407 623 700 
39 820 123066 232 558 711 64 8 6 6
124377.

12 5189 278 387 482 653 126770 946 
127/49 128134 535 634 74 96 129075 
4>8 517 973 130245 717 29 947 131231 
569 974 132277 7b0 95 8 8 6  92 133242 
*13 154023 48 135092 193 517 72 758 
804 156202 76 314 881 987 137411
13804U 115 139355 425 621 884.

140087 116 8 6  279 350 84 8 8  464 671 
951 142104 267 673 /40 143213 443
144092 294 615 90 701 37 145004 175 
761 975 146160 423 69 551 916 147244 
426 551 604 798 148073 3«9 865 949 
149165 455 506 865 150175 709 151006 
377 896 152044 356 8 6  555 765 80
153463 668  154002 74 433 80 664 742 
155141 266 50? 708 811 156098 181 620 
157152 58 338 74 87 644 774 158082 336 
159428 769 93 58.

160161 2C1 393 464 727 832 u  
161141 414 599 704 934 162284 85 523 
31 731 939 163395 884 956 164180 87 
91 506 962 165470 803 55 914 166004 
193 2o5 350 453 167480 542 168109 49 
348 750 56 804 900 169022 232 615 85

172198 452 856 173078 84 620 17406$ 
251 55 488 610 780 980 175255 67 634 
784 833 176079 315 721 177102 U  245 
459 178046 62 179 297 413 566 179517 
70 76 812 181171 314 96 411 719 18240' 
35 77 584 871 960 88  183114 574 793 
8 8 ł 184308 468 73 534 628 869 961
185233 497 709 186151 96 402 72t
187232 691 856 93 188134 359 430 537 
872 189161 429 85 539 190808 32 191149 
428 99 717 192141 915 1 93877 948
14095 169 305 887 89.

Sprawa 
w alu t hiszpańskich

W edług agencji H avasa, City 
londyńska zachowuje nastrój wy­
czekujący wobec ostrzeżenia rzą­
du hiszpańskiego, uprzedzającego 
zainteresowanych co do ryzyka 
przy wymianie dewiz obcych na 
pesety, ostemplowane przez juntę 
powstańczą w Burgos. Sfeiy lo n ­
d y ń sk i zaznaczają, że banknoty 
ostemplowane nie kursują w An­
glii. Z drugiej strony krążą po­
głoski, że jun ta  powstańcza ob- 
stalow ała już w Anglii nowe bank­
noty, których jednak jeszcze nie 
puszczono w obieg.

Ś w ia to w y  
w z r o s t  z d r u & n i s n i a

Kwartalna statystyka M iędzy­
narodowego Biura Pracy wykazu­
je, że w okresie od sierpnia do 
grudnia r. ub. bezrobocie spadło 
w w ;ększości krajów św iata. T a  
Siała poprawa, notowana już od 
4 lat, jest szczególnie wyraźna w 
Wielkiej Brytanii, na Węgrzech, 
na Łotwie, w Jugosławii, B ułga­
rii, Estonii, Japonii Szwecji, w 
których to krajach liczba zatru­
dnionych w p r^m y śle  jest obec* 
nie wyższa, ulż w roku najwyż­
szej koriunktury — 1829.

Emil Zegadłowjcą;

EGZYSTENCJE
P o w . e i ć  w s j i i i i A t e d U t t  

C z ę s U  p i e r w s s a i

W iK -L O B b K I
W ięc: o jciec mój byt jak  ten  ze g a re k  z d o b ie j 

firm y szw ajcarsk ie j; p recyzy jny  we w szelk ich  zja 
"WiSkacU ży c ia : jako  głow a ro d /in y , jak o  rzeonieśin.k, 
jako  obyw ate l. P o za tem  bogobojny i relig ijny; —  od 
ra n a  śp iew ał p ie śn i naDożne; dom  nasz  r o z b r z m i  
w a t jak  k la tk a , zam .jjfek a ła  p rzez  m uzykalnego  k o ­
sa. Życie doczesne było d la  ojca g a łązk ą , na k to re i 
p rzy s iad ł, chw aląc  p ie śn ią  stw ó rcę , w y p ełn ia jąc  
piesni3f czas m iędzy p rzy lo tem  a  od lo tem . C odzien­
n ie , mimo p odeszłego w iek u  chodził do k ościo ła , 
gdzie w  jedne, i te j sam ej ław ie , na lew o, z k ra ja , 
p rz e d  o łta rzem  św. Jó z e ta  z liliam i i dz iec ią tk iem , 
do  k tó re g o  to św ię teg o  osobliw e żyw ił n ab o żeń stw o , 
siada* i m odlił się ża rliw ie ; spec ja ln ie  lu b o w ał się 
w  ro ra ta c h , gdy to  c a ły  kośció ł p e łe n  p e łg a jący cn  
s to czk ó w  s tw a rz a  o b ra z  sm ę ja rz a  w dzień  zaduszny  
J a k o  cz ło w iek  godny  i zacn y  p rzy jaźn ił się na  ró w ­
n y ch  p ra w a c h  z o rg an is tą  i k oście lnym ; c z ę s to  też 
c i p o w ażn i i  p o w a ż a n i lu d z ie  p rzy ch o d z ili do  n as

w ieczoram i na  h e rb a tę  z a rak iem j ojciec b u id zo  lu ­
bił ten  b a rw n y  i w onny  napój, m aw iał, że go u trzy ­
m uje w cze rs tw o śc i; n am aw ia ł też  życzliw ie lecz 
s tan o w czo  sw oich gości do w yp .jan ia  k ilku  szk lan ek  
tej m ilej m ieszan iny  go rącej w ody, w y w aru  liści roż 
h e rb ac ian y ch  i a lkoho lu  desty lo w an eg o  z trzc iny  
cuk row ej, o raz w łaśn ie  cu k ru ; p ro p o rc ,ę  lubił ojciec 
h arm o n ijn ą  i p ro s tą :  pó ł na  pół, to znaczy  pó l szk lan ­
ki a ra k u  a re sz ta  p o zo sta ły cb  in g red jen c ji. M nie c za ­
sem , w' p rz y s tę p ie  dob rego  hum oru , p o zw a la ł s io rp- 
n ąć  ze sw ej szk lan k i; czyniłem  to ch ę tn ie , jak k o l­
w iek  sam a p a ra , un o sząca  się nad  sz k la n k ą  n a b a ­
w ia ła  m nie k rz tu sz e n ia  i k ich an ia . T o  ro zw ese la ło  
p o w ażn y ch  ob y w ate li, k tó rz y  p o za  tym  incy d en tem  
p ro w ad z ili rozm ow y p o lity czn e , d o ty czące  p rz e ­
w ażn ie  w yższych  sfe r naszego  m iasa, O jciec słucha! 
ich ra d  c z e rp iąc  w te n  p rzy jem ny  i n iep rzym uszu  
n y  sposób  w .ed zę  o*życiu  w  za k re s ie  szerszym  niż 
go w y k re ś la ł sad  półtO rainorgow y, szerszym  niż calu 
K o p y n iów ka; z a k re s  te n  p rz e k ra c z a ł n ie jed n o k ro tn ie  
śm iało  i b ez  w ah an ia  g ran ice  p o w ia tu . —  R ów nież 
i m a tk a  o trzy m y w ała  z rą k  ojca szk lan k ę  c iem no­
zło tego  napo ju ; p iła  go p o w olnym i łykam i, s ied ząc  
b lisk o  p ie c a  i p rz y s łu c h iw a ła  się rozm ow om . D la 
niej p rz y rz ą d z a ł ojciec lżejszy  „g rog" —  (o rgan ista  
n a z y w a ł to  z u p o rem  „p ies m orski*’, co m nie b a rd zo  
śm ieszyło) —  a p o d a jąc  jej m ów ił: „ k o b ie ta  p o w in ­
n a  n r e ć  w ła sn ą  g o rąco ść , tem u  ci lż e jize  d a ję “ ; — 
nie  w iem  00 m ia ł na .myśli m ów iąc ta k ;  —  m a tk a  p a ­
ro w a ła  te n  ż a r t  uśm iechem  d o d a jąc : „w id z ic ie  go,

z b e re ź n ik a ” .
Co do Is tin k sa  m iał ojciec swój zdecy d o w an y  p o ­

gląd na  niego, k tó ry  ujm ow ał w często  używ anym  
do m nie zw roc ie : „ej Ja s iu , ty  się jeszcze dow oju 
jesz z tym  swoim przy jacielem , ja ci m ów ię, R udolf 
to  b ac ia rz , k u p a  lum pa nic w ięcej, a to b :e się u śm ie • 
ch a ją  te  jego fju -bździu ’*.

B ardzo  m nie te n  sąd  ojca zaw sze  bo la ł, u w a ż a ­
łem  go za  n iesłuszny  i p iz e sa d z o n y ; nie opon o w a­
łem , bo ojciec; a le  po tem , gdy się m oje u rz ę d o w a ­
nie zaczęło , m niej m iałem  stycznoc i z ojcem , m nie, 
te ż  b y łem  n arażo n y  na tego  rodzaju  p rzy k ro śc i; b y ­
łem  z re sz tą  co raz  s ta rsz y  i pow ażn ie jszy  i sam odziel- 
n iejszy . Z re sz tą  R udo lf zeszed ł nam  z oczu, jak 
gw .azd a  za  w idnokrąg , m niej też  by ło  okazji do w y ­
p o w iad an ia  zdań o nim  zarów no  uw łacza jący ch  jak  
i n ap ew n o  n iesp -aw ied liw ych .

Z m ojego o kna  — ten  p ie rw szy  pokó j n a  lew o  — 
jedynego  z re sz tą  w tej ścian ie , d rug ie  je s t po dru  
giej s tro n ie  d rzw i w chodow ych  —  w idać  sp o rą  część 
K opyn iów ki, że ta k  pow iem  p lac  g łów ny p rzed  
m ieścia, to  jest zb ieg  trz e c h  dróg  b ło tn is ty ch , krzy 
w y ch  i  p ełn y ch  w ybojów ; na k o ń cu  tego „ ry n k u  
a n ap rzec iw  mego. o k n a , ro sn ą  dw ie s ta re  lipy, pośród  
k tó ry c h  b /e h  się k a p lic z k a  m u ro w an a , w ca le  w ysc 
k a  z św iętym  F lo rian em , gaszącym  ze sk o p ca  p o ża r 
k o śc io ła , d o ra s ta jąceg o  m u w ra z  z w ieżam i do k o ­
lan , o raz  innym i św ię tym i, m ieszka jącym i w  nyżach  
d ook o ła  kap licy . n,

(D. c. n.).

Światowa produKcja
radu

Pierwsza fabryka łado, nieocenio­
nego dziś środka leczniczego przy
zwalczaniu nowotworów, została uru 
chomiuna w r. 1899 we Francji. Ud 
tego czasu do końca ub. r. wyprodu­
kowano i rzucono na rynek świato­
wy 600 gramów radu.

Dla wyprodukowania jednego g ra ­
ma raiiu trzeba przerobić fabrycznie 
w drodze szlamowania 400 do 500 tys. 
kilogramów rudy, przy użyciu około 
800 tys. kilogramów wody, 1 0 0  tys. 
kilogramów węgla i Z00 do 300 tys. 
rozmaitych chemikaliów. Czas trw a­
nia tej pracy wynosi conajmniej 1 
miesi/i? przy 150 pracujących robot­
nikach. Półfabrykat uzyskany tą  dro 
gą poddaje się długotrwałym proce­
som cnemicznym, trwającym  5 do 6 

miesięcy. Cena 1 gram a radu prze­

kracza w związku s  ty m  pól
złotych.

Głównym producentem rada do Ib 
1907 byia Francja. Unichouuiuiui w  
roku 1907 fabryka w Joachimowie W 
Czechach dzierżyła prym at do roku 
1914, kiedy to na czoło państw, pro­
dukujących rad, wysunęły się S tan" 
Zjednoczone Ameryki Północnej. Zdo 
łały one utrzymać dominujące stano 
wisko do r. 1922, zepchnięte w tym  
roku przez Belgię, produkującą r ad 
w swej kolonr Kongo.

Zmianom tym  towarzyszyły cha. 
rakterystyczne wahania ceny 1 mili­
gram a (jednej tysiącznej gram a) ra 
du, ja  który płacono w r. 1906 —430 
zł., 1907 — 1.000 zł., 1914 — 1500 
zł., 1922 — 970 zł., obecnie 560 zł.

„ M e in  K a m p f "
na eksport

.K siążka kancleiza Hitlera „Me.n 
Kampf“ została ostatnio przetłu­
maczona na język arabski. Pewne 
koła wskazują, że ma to związek 
z propagandą hitlerowską tak w 
Afryce, jak również w innych kra­
jach, zamieszkałych przez szczepy 
arabskie.

D D  R E D A K C J I
O pierając się na dotychczas^ 

wym doświadczeniu i chcąc z a ­
dość uczynić prośbom  licznych 
Czytelników, Redakcja postano­
wiła rozszerzyć zakres pracy P o­
radni Praw nej w ten sposób, i e  
oprócz odpowiedzi, drukowanych 
w naszym piśmie na pisemne za­
pytania Czytelników (w szczegól­
ności zamiejscowych), n a s i Rad­
ca Praw ny za okazaniem niżej u- 
mieszczonego kuponu udzielać bę­
dzie bezpłatnie porad praw rycŁ 
Czytelnikom naszego pisma w  lo­
kalu Redakcji we wtorki i piątki 
w godz. 8— 9 wiecz.

K U P O N
upoważniający do uzyskania bez ■ 
płatnej porady prawnej radcy praw 

nego
D z i e n n i k a  P o p u l a r n e g e



Nr. D Z I E N N I K  P O P U L A R N Y Sir. I

Hitlerowska sprawiedliwość
W „Roczniku Statystycznym'* 

Rzeszy Niemieckiej z 1936 r. znaj 
ddje się tablica, ilustrująca rozwój 
przestępczości. Następnie podany 
je s t spadek prawomocnie skaza­
nych z 690,000 w roku 1932 na 
460,000 w 1934 r. Komu należy 
przypisać to moralne „oczyszcze­
nie" narodu niemieckiego? Przede 
wszystkim niemoralnej metodzie 
statystycznej, ukrywającej w zna­
cznej mierze ilość skazanych. S ta ­
tystyka ogranicza się wyłącznie 
do podania karalności sądowej, 
ale w dzisiejszych Niemczecn czę 
stokroć policja działa na własną 
rękę nie czekając wyroków sądo­
wych

Areszty prewencyjne nie podle­
g a ją  sądom. Policyjny zaś wy­
m iar sprawiedliwości nie jest obję­
ty statystyką. W arto też podkre­
ślić, że nawet ilość przestępstw, 
objętych przez sądownictwo, nie 
je s t uczciwie podana. Tysiące wy 
roków, wydanych przez t. zw. „są ■ 
dy ludowe", w ogóle statystyką 
nie są objęte, a sądy te wydają 
wyroki w sprawach dawniej ob ję­
tych sądami Rzeszy.

Dożywotnia kara więżfealft 
Inne kary 
powyżej 3-ch lat 
kara śmierci

W  1932 r. kara śmierci w ykona­
na została tylko w 3-( h wypad­
kach. W r. 1934 na 98 wyroków 
śmierci wykonano 75 — tak czy 
tam y w „Roczniku Statystycznym" 
w  rozdziale XIX. W rozdziale II 
pud tytułem „Ruch Ludnościowy", 
znajduje się rubryka „Przyczyny 
śmiertelności" która podaje 152 
ściętych. Pow staje pytanie: jeśli 
statystyka wspomina o 75 wypad 
kach wykunania wyroków śmierci, 
skąd więc się bierze liczba 152 
ściętych? Odpowiedź prosta: albo 
77 ścięć wykonano bez wydania 
wyroku, albo sfałszowano statysty 
kę. Obok znajduje się komentarz, 
z którego wynika, że statystyka nic 
obejm uje tych wypadków ścięcia,
15 — 30 30 — 45 45 — 60

50 87 20
jeoen powyżej 70 lat... Dwaj 

•c ięd  w wieku tfeznanym . Zamor 
dowano ich drogą wyroku sądowe 
go, nie znając ich miejsca i daty

Sądom zwyicłym odjęte zostały 
praw a wyrokowania w sprawach 
politycznych, ale I faktyczne prze­
stępstwa, Jak kradzież, wymusze­
nie, fałszerstwo, rabunea i In. nie 
dostają się na wokandę sądową, 
gdyż setki tysięcy poszkodowa­
nych „nielojalnych obywateli" 
straciły nadzieję dochodzenia 
swych praw przed sądami hi tle 
rowskiml. Jeśli stroną przeciwną 
jest hitlerowiec, można się n ara­
zić na zemstę jego przyjaciół. Mi 
lion ludzi podlega sądownictwu 
wojskowemu. W reszcie sądow nic­
two partyjne NSDAP, zostało w 
zupełności nieuwzględnione w sta • 
tystyce. Również służba pracy 
rozporządza sądami dyscyplinar­
nymi. Tak, że powyższe dane s t a ­
tystyczne w żadnej mierze nie mo 
gą dać obrazu przestępczości w 
Niemczech, ani też odbicia hitle­
rowskiej niesprawiedliwości i gwał 
tów.

Mimo zakłamania hitlerowskiej 
statystyki, nie trudno znaleźć d a ­
ne ilustrujące kurs hitlerowski 
Niech mówią cyfry:

na lOO.OOu skaz. 
1932 1934 1932 1934

8 15 1,41 3,91
6338 12335 1119,53 3228,2tl
1568 3618 276,83 942,3i

52 98 9,19 25,52

które miały miejsce 30 czerwca 
1934 r. na podstawie specjalnego 
rozporządzenia „o środkach ko­
niecznej obrony państw a". W e­
dług powszechnego mniemania, w 
tej rzezi padło więcej niż 77, lecz 
statystyka wiernie przestrzega 
Goebbelsowskiego nakazu: „zada­
niem statystyki jest zaszczepiać 
entuzjazm ". Statystyka zupełnie 
zapomniała o krwawym wymiarze 
sprawiedliwości obozów koncen­
tracyjnych i o tych „zam ordowa­
nych podczas ucieczki". 
Barbarzyństwo hitlerowskiego wy 
miaru sprawiedliwości przejmuje 
zgrozą, jeśli wziąć pod uwagę 
wiek ściętych:

70 1 wyżej 
1

wiek nieznany 
2

jrodzenla, nie znajar ani ojca, ani 
matki. Tego nie było jeszcze w 
żadnym sądownictwie, w żadnym 
państwie europejskim.

Oto obraz „szybko działającej* 
(wyrażenie m inistra Grabowskie­
go) sprawiedliwości hitleryzmu.

Komunikat
Komisja Kulturalno - Ośw.ato- 

wa Związku Zawodowego P ra­
cowników Branży Kinematogr. za 
prasza na

W ieczornicę taneczną

w „Ahmeum 
nia.

SPORT
t y k i u  „ u b i e g ł y  s e z o n "

Między b ram k am i
Piłkarstwo — ten najpopular­

niejszy dotychczas dział sportu w 
Polsce jest — mimo pewnej po­
prawy w stosunku do lat poprzed 

w  sobotę 16 s ty cz - ' nich — w stanie zupełnego roz­
kładu. Afery, przekupstwa, kape-

J a k  C fc A ć z y c y  c b d ^ d z ą
Nowy Rok?

W  ostatni wieczór grudniowy 
„12-go księżyca" zbiera się w do­
mostwie cała rodzina wraz ze służ

sławią wszystkim obecnym.
Następuje uczta familijna, przy­

pominającą naszą wigilię, po któ- 
bą. Ojciec i m atka zasiadają na rei odbywają się zabawy, śpiewa- 
specjalnie przygotowanych miej- nie piosenek, opowiadanie legend, 
scach, zachowując pow agę oaśni i t. d.
„dwocn siedzącycn Buddów". i z  wybiciem godziny dwunastej 

W szyscy domownicy składają wszyscy wychodzą na podwórze, 
im uroczysty „ke —  ton" — p o - jb y  powitać powracającego z nie- 
kłon na kolanach, dotykając czo-1 ba Dza - W ana, boga ogniska do­
łem ich stóp, przy czym zachow a- • mowego, który na kilka dni przed 
na jest kolejność tych, którzy m a - ! Nowym Rokiem udał się do nieba, 
ją składać hołd głowom rodziny. 1 aby tam złożyć sprawozdanie ze 

Dzieci, składając „ke -  ton" sorąw. familijnych. Gości się go w 
swoim rodzicom, wym awiają wie
kami uświęconą formułkę „ing — 
ton" — „jestem posłuszny", — za 
pewniając w ten sposób rodziców, 
ze będą o nich pamiętać przez ca­
ły rok. Po tym następuje wymia­
na ukłonów pomiędzy poszczegól­
nymi członkami rodziny oraz służ­
bą.

Po dokonaniu ceremonii „ke —
ton" cała rodzina udaje się do spe 
cjalnego pokoju, gdzie głowa ro­
dziny spala ofiarne świeczki przed 
tabliczkami Nieba i Ziemi, następ­
nie przed tabliczkami Przodków, 
których duchy opiekuńcze wzno­
szą się nad domostwem i błogo-

kucnni (przez zawieszenie wize 
runku), zastaw iając przed nim co 
najsmaczniejsze potrawy z uczty 
noworocznej.

Po powitaniu boga ogniska do­
mowego wszyscy idą spać. Czu­
w a tylko ojciec ludziny, by w go­
dzinie „tvgrysa“ (między 3 a 5 ra­
no) mógł powitać wkraczającego 
w progi domostwa boga fortuny 
Caj -  Szena.

W  sam dzień Nowego Roku ży­
cie na ulicach miast, miasteczek i 
wsi zamiera, jedynie z poza zam­
kniętych drzwi domostw docho­
dzą odgłosy zabaw.

(Z „Dalekiego Wschodu").

Walka z chorobami społecznymi
O c jy t (*r. Ż y ra . R lfe n a  na Zdobyczy Robotniczej

D Z IA Ł  R O Z R Y W E K  
UMYSŁOWYCH

>
ZADANIE L. 14 

LOGOFRYF

W powyższą figurę wpisać 7 wyra­
jów sześciolierowych i 6 pięciolitero. 
'Wyeh o wspólnej ostatniej literze.

Litery w rzędzie oznaczonym (2-gie 
^yr. aześciolit. i 1-sze piędoliter.) 
dadzą rozw‘ązanie.

Zaaczeme wyrazów: 1. Kaganiec.
S. Mała ranna. 8. Nauka ścisłego 
myśleń a. 4. pjyjj palny. 5. Znak pi- 
®ar^cl' ®- Znaczek. 7. Mityczna isto- 
^ ’.Jna ® kobieta — napół ryba. 8.

' Na**«dzie pracy. 10. Ptak. 
rob. 12. Drzewo iglaste. 13. 

Oznaka marszałka.
UWAGA: Mofaą nadsyłać roewią- 

tanie bez wyrazów pomocniczych.
NAGRODA: książka.

ZADANIE L. 15 
Konikówka uŁ S. Wysocki

Ruchem konika szachowego odc„, 
tać znane zdanie Byrona.

Nagroda: miesięczna prenumerata 
„Dziannika Popularnego'.

***
Rozwiązanie zadania z poprzednie­

go N-ru; wyrazy poziome: albatros, 
klinika, krepa, aligator, ad, su, kort, 
artyzm, atrament; wyrazy pionowe: 
akwarela, klika, ka (wspak), anegdo 
ta. par, atut, anonim, sierżant.

Nagrodę, miesięczną prenumeratę 
„Dziennika PopuL" otrzymuje p. H. 
Szawec, Wilno, Kalwaryjska 49/22.

Odpowiedzi Redakcji
P. Reichertówim Warszawa i M. 

Segelman: nagrody rozdajemy drogą 
losowania. Wyniki — ogłaszamy w 
piśmie. Osobnych zawiadomień nie 
wysyłamy.

P. Roman Diamand, Kraków. Wi­
zytówki nieaktualne. Logogryf za­
trzymujemy.

P. Zdzisław Judym i Ch. Lejzerzohn 
Lnblin. Słabe. Nie pójdzie.

> P* Frentówna Luba w m. Niechęt­
nie zamie aczamy dwa razy z rzędu 
identyczne zadania.

P. I. Berkower, Horodenka. List 
przekazaliśmy administracji Krzy. 
żówkę zatrzymujemy.

P. B Golwag: Nie zamieścimy.
P. Władysław Szpakowski: Prze-

Niema chyba społeczeństwa cy 
wilizowanego na świecie, któreby 
nie walczyło z alkoholizmem i 
chorobami wenerycznymi, okre­
ślanymi powszechnie jako społe­
czne. — Alkohol i choroby wene­
ryczne idą prawie w parze i są 
najokrutniejszymi wrogami wszel 
kiego postępu i rozwoju fizyczne­
go i umysłowego narodów.

W  Nowym Yorku np. istnieje 
już od trzydziestu lat cała sieć 

muzeów, które w sposób bardzo 
popularny obiaśniają, jak należy 
skutecznie walczyć z nieszczyciei- 
ską chorubą. Przy tych muzeach s.ą 
lekarze, którzy udzielają beznłat- 
nych porad każdemu zgłaszające­
mu się, nie czyniąc nikomu żad­
nych trudności. *

U nas ta spraw a w ygląda zgo­
ła inaczej. Społeczeństwo samo 
mobilizuje się do walki ze złem 
orzez organizowanie odczytów. 
Dużo zasłużvło się na tvm polu 
Towarzysifwo „Trzeźwość". Da­
wnie? znany był w Polsce ze 
swych odczytów i aktywnej w al­

ki z chorobami społecznymi sław­
ny wenerolog dr. Leon Wernic.

Ostatnio zaś dużą ruchliwość 
przejawia na terenie W arszawy, 
specjalnie na Zdobyczy Robotni­
czej, sędziwy lekarz dr. Zygmunt 
Rożen.

Mimo ciężkiej I ofiarnej zawo­
dowej pracy, poświęconej naj­
biedniejszym, dr. Rożen zorgani­
zował w tych dniach pod egidą 
T -w a Przezorność odczyt z prze­
zroczami p. t. „W alka z ehoroba-

row anie 'g raczy  mnożą się w za -[W isły  krakowskiej nad londyńską 
straazający aposób. Zwłaszcza Cheiseą 1:0. W isła zanotow ała 
koniec ubiegłego sezonu był oar-1 drugi sukces w postaci zajęcia
dzo obfity w różnego lodzaju 
„sensacje". Naczelne władze pił­
karskie miały zamiar przeprow a­
dzić sanację, lecz napotkały się ze 
słusznym zresztą, sprzeciwem de­
legatów z całej Polski, bo chodzi 
nie tylko przecież by „uzdraw iać”, 
ale też o metody tego uzdrawia­
nia i — jego skutecznośćl

Piłkarze poza wynikami na 0- 
limpiadzie (zwycięstwo nad W ę­
grami 1 Anglią, porażki 2 Norwe­
gia i Austrią) rozegrali 5 spot­
kań międzypaństwowych ze zmień 
nym szczęściem. Z Belgią w ygra­
li 2:0, z Łotwą osiągnęli niezbyt 
zaszczytny remis 3:3, z Jugosła­
wią przegrali katastrofalnie 3:9, z 
Niemcami wywalczyli po raz mer 
wszy remis 1:1, wreszcie ulegli 
Danii 1:2.

Reprezentacja Polski rozegrała 
poza tym szereg spotkań nleofi-* 
cjalnych, osiągając z Cheiseą lon 
dyńską 0:2, z Admirą 0:4 i 1:3, z 
wiedeńskim W ackerem 2:0 i 3:1, 
z budaoesztańskim Plioebusem 
31 i 4:4.

W spotkaniach międzymiasto­
wych osiągnęliśmy średnie wyniki. 
Kraków przegrał z olimpijską re­
prezentacją W ęgier 2:3 i 1-2, a z 
Berlinem 4:5. Poza tym Kraków 
uzyskał dwa remisy: z zachodni­
mi W ęgrami 1.1, a z Białogrodem 
2:2. Śląsk pokonał Śląsk niemiec­
ki dwukrotnie 3:1 i 3:2, a z wie­
deńskim FAC osiągnął 4:4 ł 4:6. 
Lwów przegrał z Kispesti 1:2, 
Łódź przegrała z Białogrodem 
1 5 , a z Budafokiem zwyciężyła 
2:1. Poznań zremisował z repre­
zentacją Niemiec śrudkowych 1:1. 
W arszawa pokonała Gdańsk 3:0.

Poza tym kluoy rozegrały kil­
kadziesiąt spotkań z drurynamł 
zagranicznymi. Na pierwszy plan

drugiego miejsca na międzynaro­
dowym turnieju piłkarskim w Ant 
werpii. Dobre wyniki osiągnął ró­
wnie mistrz Polski Ruch, bijąc 
Dresdner SC 1 :0, lipską Fortunę 
3:1 ł 3:2 i remisując ze Sjłort- 
freunden Hall 2:2. Najwięcej spot­
kań zagranicznych roztg ra ła  Po­
goń lwowska, osiągając z wiedeń 
skim W ackerem 3:2 I 0:2, z Ad­
mirą 2:4 i 1:3, z Kispesti 1-1, z 
Rapidem 1:5, z III Keruelet 1:2, 
wreszcie z mistrzem Bułgarii Lev- 
skim 1:0. Największym sukcesem 
Cracovii było zwycięstwo nad Ra 
pidem 5:3. Wiele spotkań zagra­
nicznych rozegrały poza tym poz­
nańska W arta, ŁKS, Śląsk, G ar­
barnia, Śmigły, W arszaw ianka i 
Legia, osiągając przeważnie nie­
szczególne wyniki. Srosunkowo 
najlepszy bilans zanotował wileń­
ski śmigły, który pokonał m. in. 
wrocławski Vorwaerts 4:3, kró- 
lewicki VFB 3:2, a zremisował z 
budapęsztańskim Budafokiem 3:3. 
Z Victorią berlińska wilnianie prze 
grali nieznacznie 2:3.

M istrzostwo Po'ski zdobył po 
raz czwarty z kolei Ruch przed 
W isłą i W artą. Do klasy A spadły 
Legia i Śląsk, na których miejsca 
weszli do Ligi Cracovia i AKS z 
Chorzowa.

Rozegrane po raz pierwszy za­
wody o puchar Prezydenta R. P. 
zakończyły się tryumfem Krako­
wa, który w finale pokonał Poz­
nań 2:0.

Największą sensacją tych zaww 
dów było wyeliminowanie obu re 
prezentacyj Ligi.

M istrzostwo Polski juniorów, 
które się odbyło również po r u  
pierwszy, zdobyła krakow ska Wi­
sła przed poznańską W artą. 

Nagrodę za popraw ną grę przy
wybija się sensacyjne zwycięstwo m ano również W iśle krakow skiej

W ia d o m o ś c i k r a j o w e  
H oeltey

PORAŻKA RUMUŃSKICH 
HOKEISTÓW W  KATOWICACH.

Rozegrany został w środą wie®, 
w Katowicach międzynarodowy mecz 

hokejowy pomiędzy rumuńską dru­
żyna Bragadiru a katowicka P̂ iTO- 
nią. Zwyciężyła drużyna polska w 
stosunku 2.1 (0:0, 0:1, 2:0). Gra

mi społecznymi". Jego też zasłu- była naogól nieciekawa. Katowicza-
gą jest, że wielka aula Centralne­
go Instytutu W ychowania Fizy­
cznego (CIWF.| była wypełniona 
do ostatniego miejsca, tak, że na- 
wei: zabrakło miejsc stojących.

Po odczycie dr. Rozena, które­
go wdzięczne audytorium nagro­
dziło hucznymi oklaskami, nastą­
piła część artystyczna. Bezintere­
sowny udział wzięli: artystka ope 
ry stołecznej Zofia Lasbor Libiń- 
ska, Michał Ardatti (śpiew), i Jó­
zef Tołkacz (fortepian)

A. J. G.

T y  s  ą c  z a b  t y c h ,
17 t y j .  rannych przy pracy

Według posiadanych danych w Pol 
sce manty rocznie 931 zabitych i 
16.282 rannych przy pracy. Z ilości 
tej wypada rocznie 306 śmiertelnych 
wypadków oraz 4.618 fannych w roi 
nictwie, 342 śmiertelnych i 3.985 ran 
nych w górnictwie, 91 śmiertelnych 
i 1.147 rannych w budownictwie, 58

U h Tcl i s m

p rz,j
prze

CU g j l f r a pod

kuc clu do

c h a . cha moc ko p c l

czytaliróiy » przyjemnością Wasz ^  w praemyśle
m.ly list. Mamy nadzieję, że Wacze 
życzenia się ziszczą.

**
*

Przypominamy, że w adresie listów 
do Działu Rozrywek Umysłowych na­
leży zaznaczać: do Działu R. V.

W losowaniu będą brały udział tyl­
ko te rozwiązania, do których będzie 
załączony kupon.

drzewnym, w przemyśle włókienni, 
czym zabitych 16, rannych 894, w 
przemyśle metalowym i maszyno­
wym rannych 1.083, 33 wypadki ma­
ją miejsce przy transportach, 19% 
przy maszynach, 13% w sini tek upad 
ku, 15% wskutek spadku mas, 6% z 
powodu narzędzi, 12% z różnych po 
wodów.

O 1  a r y
W  myśl uchw. Kom. Centr. 14.VIII 

1936 r. Uczennice gimnazjum w Łodzi 
14, Grupa rob. Eadoszycldch zł. 

25- Razem zŁ 39,

Fortyfikacja w  S n u
kosztowały 43 mliijnów marak

Jak podają pisma francuskie, rząd 
niemiecki wydał do tej pory 40 mi­
lionów marek na budowę fortyfikacji 
w Zagłębiu Saary. Fortyfikacje te, 
stanowiąc planowo zbudowaną ca­
łość, zostały zbudowane według naj­
nowocześniejszych zasad techniki 0- 
raz strategii. Istn'eją np. urządzenia 
do zadymiania obiektów, natychmiast 
po alarmie, niszczenia automatycznie

mostów oraz innych obiektów, spe­
cjalna służba sygnalizacyjna oraz a- 
larmowa, zabezpieczona przed bom­
bami lotniczymi. Bardzo gęsto pobu­
dowane są specjalne stanowiska pod 
ziemne na pomieszczenie broni prze­
ciwlotniczej. Nie mówi się już o in­
nych umocnieniach poi owych, pod­
ziemnych lotniskach, składach, maga 
zynach, szpitalach i  koszarach.

nie mieli lekką przewagę i częściej 
zagrażali bramce Rumuiiów, Nie 
umieli jednak swej przewagi wyzy­
skać cyfrowo. Dopiero w ostatniej 
fazie gry, gdy Rumuni prowadzili 
już 1:0 Pogoń przez Urdzonia i Gó­
reckiego uzyskuje 2 bramki, ustala­
jąc wynik meczru.

ZWYCIĘSTWO SZWEDZKICH 
HOKEISTÓW W E LWOWIE.
W środę wieczorem rozegrał ho­

kejowy wicemistrz Szwecji Soeder- 
talje mecz z miejscową Lechią, bijać 
ją 6:3 (4:0, 1:2, 1:1). Szwedzi grali 
bardzo ładnie i mieli przez wszyst 
kie trzy tercje znaczną przewagę, nie 
dopuszczając okrerami Lecbii zuneł- 
nie do głosu. Przewaga Szwedów u- 
widaczniała się zarówno w grze ze­
społowej, jak 1 w jeździe na łyż­
wach. T eebia grała bardzo słabo. Je 
dynie Sokołowski był na wysokości 
zadania. Zdobył on wszystkie 3 bram 
ki dla Lechii, ale oczywiście nie

Szwedów. Dla gości bramki zdobyli: 
Erikson (3), Karlson, Malberg J Ila  
g ren po 1-ej,

REKORDOWE ZWYCIĘSTWO 
CRACOVn.

W środę wieczorem odbył się w  
hokejowy o mistrzostwo okręgu l  
Wawelem, wygr wając w rekordo­
wym stosunku 16:0 (5:0, d:0, 7:0). 
Mecz ze względu na znaczną prze­
wagę Craoovii rofcił wrażanie trenIn 
gu na jedną bramkę.
MECZ HOKEJOWY W  KRYNICY

W środę wieczorem odbył się w 
Krynicy mecz hokejowy o mistrzo­
stwo okricgu krakowskiego pomiędzy 
krakowską Legią a KTH. Zwycięży­
li kryniczanie w stosunku 13.0 (4:0, 
2:0, 7:0).

MECZ ZAPAŚNICZY POLSKA — 
FRANCJA DOJDZIE DO SKUTKU

Projektowany międzypaństwowy 
mecz zapaśniczy Polska — Francja 
został definitywnie zakontraktowa­
ny. M"C3 ma się odbyć w Warsza­
wie,

ZEBRANIE SENIORÓW  
„GWIAZDY".

Dziś o godz. 9 w lokalu klubowyre 
odbędzie się 3 z rzędu i ostatnie, 
przed Walnym Zgromadzeniem ze-

mógł sobie poradzić sam z atakiem I branie aeniorów Klubu „Gwiazda"

ia
Paragraf a ry js k i w  „ P c

Zm ow ę,
Nie będzie tu bynajmniej mowy 

o wprowadzeniu paragrafu aryj­
skiego w stosunku dó żydów , któ 
rzy składają ofiary na cele „Po­
mocy Zimowej". Cenzus rasistow ­
ski został wprowadzony w niektó 
rych ośrodkach wojewódzkich, 
gdzie oświadczono, że z „Pomocy 
Zimowej" w styczniu korzystać 
mogą tyllso bezrobotni posiadają 
cy legitymację Funduszu Pracy

W  ten sposób 9 0 *  ludności ży- ( żerny.

dowskiej zostarie  pozbawionych 
zapomóg. Bowiem korzysta jący 
z niej nie są re jestrow anym i bez­
robotnymi, a bezzarobkowymi.

Odpowiedzi ReMcji
Erl. Ostrowiec: Artykuł przeczyta 

liśmy Hipotezy pana nie są słuszne 
i dlatego drukować artykułu nie mo-
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Ze sali odczytowe]
Odczyt red. Otmar Bersona

Red. O tm ar Berson, k tórego p rze­
szłość jest czytelnikom  zapew nie 
dobrze znana, wygłosił w ubiegłą 
środę odczyt, p. t. „O becny stan 
ew olucji sow ieckiej". Był to p ier­
wszy odczyt z cyklu, organizow ane­
go przez Naukowy In sty tu t K ato­
licki w Krakowie.

Red. Berson odbiegł w łaściw ie od 
tem atu. Sam  też zaznaczył na po­
czątku, że „nie m ożna m ów ić o u- 
s tro ju  Zw iązku Sowieckiego, a to 
z pow odu jego płynności1' i dlatego 
za ją ł się ca łokształtem  życia w So­
w ietach, ro zp a tru jąc  je  „z punk tu  
w idzenia polskiej rac ji stanu, k tó ­
ra  w 1 0 0  procentach pokryw a się 
z rac ją  kato licką". Szczupłość m iej­
sca nie pozw ala nam  na zajęcie się 
szerzej w yw odam i referenta, k tóry  
silił się na objektyw izm , co czasam i 
w yglądało w prost śmiesznie. I tak 
zaraz po stw ierdzeniu, że w Sowie­
tach  niem a bezroDocia, zaczął się z 
tego „niebezpiecznego" stanow iska 
w ycofywać, m ówiąc, że istnieje 
„m igracja w ew nętrzna", że kilka 
m ilionów  ronotn ików  jest zawsze 
w „przejśc iu" m iędzy jedną, a d ru ­
gą fab ryką i to  są w łaśnie wedle p. 
B ersona jednak  bezrobotni. P. Ot­
m ar Berson stw ierdził dalej niezw y­
k ły  w zrost ośw iaty, ale zdaniem  je ­
go „um ieją czytać tylko ty tu ły  a r ­
tykułów  w gazetach i podpisyw ać 
się i nic ponadto". Dziwni są ci 
ch łop i rosyjscy...

N ajbardziej sprzeczne były wywo 
dy, dotyczące polityki zagranicznej. 
N iebezpieczeństwo Zagrażające P ol­
sce ze strony  Sowietów jest —  we ■ 
dle słów referen ta —  bez porów na 
n ia większe, niż niemieckie. Z d ru ­
giej jednak  strony R osja  nie dąży  do 
w ojny , gdyż obaw ia się rew olucji 
w ew nętrznej.

W śród  publiczności przew ażali 
duchow ni. Nie widzieliśmy nato ­
m iast m łodzieży akadem ickiej z pod 
znaku m ieczyka. (Czyżhy bojkot 
prelegenta?).

W  dalszych odczytach om aw iane 
będą ustro je  państw  faszystow skicn.
____________________________ (j- "■)

Składajcie na Dudowę

doinii im. Daszyńskiego

„Innych zmartweń nie m ają.."
K rak. kom batanci żyd, urządzili 

onegdaj odczyt prof. U. J. K. d ra  
Tad. Zadereckiego p. t. Gdyby lu ­
dzie znali ta lm ud". R eferent p rzed ­
staw ił w pierw  teoretyczną stronę 
ta lm udu, a  następnie polem izował 
ł osław ionym  ks. T rzeciakiem .

W brew  przypuszczeniom  do żad­
nych dem onstracji ze strony  ende­
ków nie doszło, a skonsygnow any 
na ul. św. Jan a  oddział policji oka­
zał się n iepotrzebnym . K om natanci 
źi^dowscy, k tórzy  dotychczas publi­
cznych odczytów  nie urządzali, na 
pierwszy ogień w ybrali... aż talm ud. 
W idocznie innych zm artw ień nie 
m ają. Al.

Ze sportu
Mecz hokejowy Sokół—Wawel

K raków  Pat. Dziś odbył się mecz 
hokejow y o m istrzostw o o- 
kręgu krakow skiego m iędzy d ruży­
nam i Sokoła i W aw elu zakończo 
ny zwycięstwem Sokoła 7:2.

Kraków . P at. Dziś odbyło się 
w alne zgrom adzenie oddziału k ra ­
kow skiego Związku D ziennikarzy 
Sportow ych. W 3 b rano  now y zarząd 

(w składzie: prezes dr. O brubański, 
w iceprezesi W ł. Długoszewski i dr. 
Leser, sekretarz Jan  Nowak, sk a r­
bnik  L. Radw ański, czł. zarządu: 
Zygm unt Chruściński, kom. kon tro ­
lu jąca: Kałuża Józef, W ład. Koz­
łowski, sąd koleżeński: St. Faecher, 
J R ohatiner, Jan  Nowak, Józef Ka­
łuża.

Wiadomości radiowe
Polscy artyści: dyrygent O rkies­

try  Sym fonicznej P. R. Grzegorz F i­
telberg i p ian ista Zbigniew Drze­
wiecki zaangażow ani zostali przez 
rozgłośnię w H ilyersum  na koncert 
pośw ięcony m uzyce polskiej, k tóry  
odbędzie się w dniu  1 8  stycznia br. 
W  części sjm fon icznej zaznajom i 
Fitelberg słuchaczy z uw ertu rą  „Baj 
k a “ M oniuszki,, „W ariacjam i na 
o rk iestrę" R. Palestra , „A rią" Su­
ity koncertow ej" W oytowicza oraz 
z ,,Svm phonie coneortanle Szym a­
nowskiego".

Juf w najbliższych dniach ukaże się 
nowt pismo dzieci i młodzieży p. n.s

O K I E N K O  
NA ŚW IA T
pod redakcją MAKlY HlRStHPkUftZANfck

C E N A

20
g r o s  zy

O d  daw na odczuw ały  sfery  w ycho­
w aw cze i rodzic ie lsk ie  w i e l k i  b r a k  
d o b reg o  pism a d la  dzieci i m łodzieży, 
k tó reb y  sta ło  na odpow iednim  poziom ie 
i by ło  miłą i poży teczn ą  rozryw ką. 
W  w0  k i  en  k u  na ś w i a t ” przyjęli 
w spó łp racę  znan i lite rac i, dz iennikarze 
i pedagodzy .

Adres Redakcji i Adm.: Kraków, Mikołajska 11. m. 4 
Telefon 173 02.

Już został otwarły

C A F F E . C L U B
RYNEK GŁÓWNY 22 —  I. p ię tro .
Lokal obszerny, wentylowany, pierw­
szorzędnie urządzony, wszelkie dzienniki 
krajowe i z a g r a n i c z n e  — wszelkie 
Ilustracje. - Bilardy Seiferta. - Szachy. 
Klubowe pokoje. Gabinety na bridge'a. 
- -------  ■ Ceny umiarkowane.
0  liczn e odw iedziny nprazza

ZARZĄD

KRONIKA KRAKOWA
Z 7 eatru im . J. Słowackiego.

„BURZA"
D ram at w 3 ak tach  J. Kędziory, 

k tó ry  w ystaw ia tea tr  im. J. Słow ac­
kiego dziś w sobotę, jest pierwszym 
utw orem  dram atycznym  młodego 
au to ra  - m alarza. Role główne od­
tw orzą pp.: SucnocKa, Karbowski,
Rurnatowicz, Bielska P róby  pod 
kierunkiem  reż. J. Karbowskiego 
na ukończeniu. . B urza" pow tórzo­
na będzie w niedzielę wieczorem. 
Recenzje p ióra Leona Kruczkowskie 
go um ieścim y w najbliższym  n u ­
merze.

Sobota: „Burza
Niedziela p o p o ł . : j j , B y  rozum był 

przy m łodości".
W ieczorem : „B urza".

Co grają w kinach?
ADRIA: „Skow ronek".
ATLANTIC: „M ały lo rd" i „Ada

to nie w ypada".
APOLLO: „M atura".
BAGATELA: „R aj na ziemi", oraz 

rew ia „Złoty karnaw ał". 
PROM IEŃ: „K ain i Mabel". 
SZTUKA: „O skarżona".
ŚW IT: „Dla ciebie M ario". 
STELLA: „Burza nad A ndam i".

II. „Kopciuszek".
UCIECHA: S zaiża lekkiej brygady

NOCNY DYŻUR APTEK 
Apteka pod Słońcem, Rynek Gł. 

A— B 42, pod E skulapem , św. Ger­
trudy 1 , pod M atką Boską, K rowo­
derska 74, w D ębnikach, ul. Kono­
pni* kiej 8 , pod Z łotym  Orłem, ul. 
K rakow ska 9, ul, Mcgil ika 10. 

Podgórze: Apteka podgórska.

TOLA KORJAN 
Słynna diseuse, w ystąpi z jednym  

wieczorem  piosenek w niedzielę dn. 
17 bm. w S tarym  Teairze. Tola 
K orjan  posiada w ybitny ta len t pie- 
śn iarsk i i ak torski, w yborną dyk­
cję, hum or, dowcip i poczucie tra ­
gizmu, to też występy je j ciesząs się 
wszędzie olbrzym im  powodzeniem .

Z przyczyn od nas niezależnych 
wczorajszy numer „Krak. Dz. 
Pop.“ uległ pewnemu opóźnieniu

PROGRAM RADIOWY 
Sobota po południu:
Godz. 14 30 Słuchow isko dla dzie 

ci pt. „O chińczyku Czing - Czang 
i o porcelanow ej księżniczce"; 15 
W iadom . gospodarcze; 15.15 K on­
cert reklam ow y; 15.30 P ły ty ; 16.00 
P ogadanka ak tua lna ; 16.10 W iado­
m ości z dnia; 16.15 „M uzyka gór" 
Koncert o rk iestry ; 17.00 K oncert so­
listów; 17.50 Przegląd w ydaw nictw  
(prof. H enryk M ościcki); 18.00 P o­
gadanka ak tua lna ; 1810 W iadom o­
ści sportow e; 18.50 P ogadanka ak ­
tua lna; 19.00 „Tańce śląskie"; 19.30 
Koncert O rkiestry  P. R.; 20.35 N o­
wości literackie omówi St. A dam ­
czewski; 20.40 Dziennik w ieczorny ; 
21.20 T ransm isja  z W iednia „Życie 
to taniec* potpouri H ruby ‘ego; 22.00 
K ukiełka w ileńska; 22.40 Płyty. 

Niedziela przed poi.:
Godz. 8.00 Audycja poranna; 8.18 

P łyty ; 8.25 Pogadanka dla ro ln i­
ków; 8.40 P ły ty ; 8.50 D iennik po­
ranny ; 9.00 T ransm isja  nabożeństw a 
z Kościoła św. Krzyża w W arsza­
wie; 10.30 P ły ty ; 11.57 Sygnał cza­
su i hejna ł; 12.03— 14 P oranek  mu 
zyczny.

Kradzieże i nadużyciu
W  zw iązku z śledztwem  przeciw ­

ko w łaścicielowi składu m aszyn roi 
niczych Mojżeszowi Steinhausow i, 
o działanie na szkodę państw a i ła ­
pownictwo, aresztow ano w piątek 
we Lwowie trzech urzędników  skar 
bow ych: referen ta  Izby Skarbowej 
Kazim ierza Krzyżanowskiego, sekre 
ta rza  adm in. Izby F ranciszka Bola- 
nowskiego i k ierow nika działu egze- 
kueyj IV Urzędu Skarb. M ichała 
Czerniewicza.

Przed sądem okręgow ym  w Poz­
naniu  zasiadł sekretarz sądu g ro­
dzkiego Gudrynowicz, oskarżony o 
system atyczne defraudow anie opłat 
w dolarach  na legalizację podpi­
sów. Sąd okręgow y skazał Gudry- 
nowicza na 3 la ta  więzienia.
W ypadki

W czoraj wykoleiły się na stacji 
Dąbie dwie cysterny ze spirytusem . 
Przeszkodę usunięto z łatwością. — 
Szkodę m inim alna.

Najmilszym
p r e z e n te m

dla każdego

jest ALBUM !

najtańsza
wytwórnia

SROUCHER
KRAKÓW

KRAKOW SKA 2? 
Telefon Nr.154-67

D R U K A R N I A  
O N O P O L

K R A K Ó W ,  U L .  N A  G R Ó D K U  L. 2

T e l e f o u  N r. 173-02 .

wykonuje druki wszelkiego 
rodzaju, jak: c z a s o p is m a , 
broszury, prospekty, afisze, 
ulotki, księgi handlowe itd.

s o lid n ie -s z y  Lir o  ta n io

Najmilszą rozrywkę dla wszystkich 
jranowi dziś a p a r a t  r a d i o w y !

I
Nirkfe spłaty  miesięczne umożliwiają 
każdemu korzystanie z tego cu d ow ­
nego wynalazku

Na składzie aparaty wszystkich fabryk.

R a ty  m ię s  ę c z n e  ju ż  o d  z ł. 10 .—

O b l ig a c je  Pożyczek Państwowych 
przyjmujemy «  korzystnych warunkach.

Fachowa radiowa firma

A N T E N A * *
k r a k o w , s t a r o w iś l n a  i

naprzeciw  GGówneJ Poczty
T e le fo n  178-77

Z sali sądowej

Oszust Radosz skazany na 3 i pół roku
Jeden z wielu niebieskich ptaków , 

k tó ry  k ilkakro tn ie  był już karany 
w ykorzystyw ał swe stosunki osobi­
ste i funkcje, k ióre kiedyś w służ­
bie bezpieczeństwa publicznego w y­
konyw ał.

Nie tracilibyśm y jednego słowa 
dla jednego z wielu hochsztaplerów . 
In teresu je nas jeden szczegół, k tó ry  
rozpraw a w ykazała. Oto try b u n a ł 
w ym ierzył niski w ym iar kary  z po­
w odu stw ierdzonej o tw arte j gruźli­
cy u Radosza. Radosza nie chciano

umieścić w szpitalu  w ięziennym  a 
cały czas śledztwa odsiadyw ał p rze­
w ażnie z w ięźniam i politycznym i, 
k tórych  um iał dobrze oczerniać w o­
bec władz.

W ięzienie w tak ich  w arunkach  
jest rozsadnikiem  gruźlicy, k tóra 
sta je się pierw szym  w yrokiem  aia 
więźniów. Czy stw ierdzenie o tw ar­
tej gruźlicy u więźniów nie pow in­
no zwrócić uw agi odnośnych w ładz? 

^ z e k a m y  na w yjaśnienie.

Sprawa zabójcy dr. Gosieckiego
W zw iązku z wyznaczeniem  na 

dzień 2 0  bm. w warsz. sądzie apel. 
procesu Szymika, skazanego na k a ­
rę dożywotniego więzienia za za­
bójstw o dyrek to ra  ZUS, Gosiewskie­
go, w ystąpiła obrona z wnioskiem , 
by postępow anie k arn e  wobec Szy­

m ika zostało zawieszone, a o skar­
żony poddany został nowej obser 
wacji psychiatrycznej.

Jak  wiadom o, osk. Szym ik po­
padł w stan ciężkiej depresji psy­
chicznej, graniczącej z obłąkaniem .

Proces o zniesławienie woj. Dziadosza
W przyszłym  tygodniu odbędzie 

się w Lublinie proces m jr. Zającz­
kowskiego, oskarżonego o zniesła­
wienie woj. Dziadosza, którem u zo­
stało zarzucone krzyw oprzysięstw o, 
za co p. Dziadosz był sądowie k a­
rany  w roku 1926. K ara została d a ­

row ana po przewrocie m ajow ym  
Proces zapow iada się sensacyjnie 

gdyż odsłoni kulisy działalności nie­
których panów , m ających obecnie 
wpływ na bieg w ypadków  politycz­
nych w Polsce.

Wyroki

W czoraj przed sądem okręgowym  
we Lwowie odpow iadali dw aj s tu ­
denci U niw ersytetu Jana Kazimie­
rza we Lwowie, oskarżeni o to, że 
w dniu 15 grudnia u d . r. brali u- 
dział w zbiegowisku, k tó re  dopusz­
czało się w ybryków  bijąc przechod 
niów narodow ości żydowskiej.

Sąd skazał obu oskarżonych Ma­
riana Łastaw skiego i W itolda Stes- 
łowicza na karę po 8  miesięcy w ię­
zienia każdego, przy czym karę tę 
zawieszono na lat 5.

ZE ŚWIATA PRACY

Z braku środków do życia  
matka porzueiła dziecko

W  kościele przy ul. Miodowej w 
W arszaw ie znaleziono podrzucone 
dziecko. W  w yniku dochodzenia u- 
stalono, że m atką niem owlęcia jest 
H elena W iśniewska, k tó rą  zatrzy­
m ano. Oświadczyła ona, że nie ma 
środków  na utrzym anie, co zm usiło 
ją  do podrzucenia dziecka.

Kradzieże i wypadki
W  m ieszkaniu p. Bielny przy ul. 

Straszewskiego 21, zajęła się ścian­
ka drzew iana od przygrzanego pie­
cyka żelaznego.

P rzy ul. Grodzkiej 14 w m ieszka­
niu p. d r Jachim skiego zapaliła się 
firanka od dogasającej świeczki 
choinkowej. —• W  obli w ypadkach 
slraż ogień ugasiła.

W czoraj w nocy skradziono z za­
kładu  fryzjerskiego Br. Czuby, przy 
ul. S tarow iślnej 7, przybory fryz­
jerskie w artości 400 zł.

7, m ieszkania F reim ana przy ul. 
Dietla 7, skradziono fu tro  męskie 
i lichtarze łącznej w artości 1 0 0  zł.

Feliks Szczurek, bez zajęcia zo­
sta ł zatrzym any na gorącym  uczyn­
ku kradzieży tow arów  aptecznych 
ze stojącego sam ochodu, w którym  
w ybił szyby.

Stow Młodych Muzyków ul. Sław 
kow ska 1 2 , urządza dziś o godzi­
nie 2 0 -tej recital fortepianow y p. 
A lfreda M ullera, a w niedzielę o 
godz 17-te; audycję poświęconą li­
tw orom  Debussy‘ego i Ravela, w 
w ykonaniu p. Julii P tlzling-Schou- 
wetterow ej i Karola Kleina.

Ogłaszajcie się

w „Krakowskim Dzienniku Popularnym'*

CENY OGŁOSZEŃ: sa w iaria  1 mm. przez szaro- 
koić s ip a lty  60 gr. — drobne za wyraz 15 gi 
najm niej 10 w yrazów — pozznkiw aaie pracy 10 ,r

Ogłofeienla tabelaryczne 50% drożej. Układ ogło- 
*ień  tekztew ych i zw yczajnych 6-cIo szpaltow y. 
Za tre ić  ogłoszeń  Redakcja z i e  o d p o w i a d a

R ed ak cja  i a d m in istra c ja , ul. D u n a je w sk ieg o  6 m . 2, parter. T e le fo n  110-16. PK O . 400 .136  K rak ow sk i D z ie n n ik  P o p u la rn y . G odziny re d a k cy jn e  o d  1 7 - 1 8 .  A dm in . cz y n n a  od  9-14  i 17-1

W y d a w c a  i red a k to r  o d p o w  W ito ld  B ied er. Dz ia ł  o g ło sz eń ul. N a G ródku  2 m . 1. —-  T e le fo n  173-02. D ru k arn ia  „M on op ol"  w  K rak ow ie , u l. N a G ródku  2, te l. 173-02


